Oplata pocztowa uiszcz. ryczałtem. 


Dziś rełna tabela 
Later i klasowe: 


We wczorajszych pismach popo- 

łulaicwych ogłoszono tylko poto- 

u wę wylosowanych numerów lote- 
rji klasasowej. 


ABC 
NOWINY CODZIENNE 


NASZE ABC | 


Po czteróziestce 
zaciy Ta się u-życ.e 
Wydana niedawno po polsk 

książka amerykańskiego profeso- 
ra Pitkina „Życie zaczyna się 
po czterdziestce“, cieszy się u 
nas podobno wielkiem powodze- 


niem. 
Niema w tem nic dziwnego. |pq dają pełną tabeię loierji 
Zagadnienie ludzi, którzy prze- 


kroczyli czterdziegtkę, jest w 
Polsce jednem z najważniejszych 
zagadnień politycznych. 


Polską rządzą dziś ludzie w 
wieku od 40 do 50 lat. Gdy wrez 
z J. Piłsudskim formowali lezjo- 
my, liczyli od 20 do 30 lat życia. 
W okresie przewrotu majowego ci 
młodzi pułkownicy, generałowie i 
ministrowie nie dochodzili jesz- 
cze czterdziestki. 


TURYN, 4,1 (PAT). Dziś rano o 
godz. 9.15 przybył tu pociąg, wiozą- 
Fa ministra Lavala i towarzysząc. 
mu osoby. Minister wyszedł na pc- 
ron, gdzie powitał go książę Gaffa- 
rolli w imieniu Mussoliniczo, ora? 
Siłą ich w jednym i drugim wy- szerez wybitnych osobistości miej- 
padku nie było doświadczenie, ani seowero społeczeństwa i władz lo 
wiedza, czy fachowość, a tylko | kulnych. Przed dworcem, otoczonym 
zapał, energja i zdecydowanie. | kompanią karabinierów, , zebrał.. siz 
Tem doszli do władzy. Po OSiĄ8-| tłum cickawych, chcących ujrzeć 
nięciu władzy zapowiedzicli, ŻE | francuskiego ministra. Po 10-minu- 
urzeczywistnią marzenie Żerom* | owym postojn pociąg ruszył w dal- 
skiego i przemienią Polskę W] szą d'osę. 
kraj, w którym zamiast asoa RZYM, 41 (PAT). Prasa włoske 
ł 
| 


chat, będą lśniły „szklane domy". bardzo gorąco wita francuskiego mi- 

J4ż sie dziś zmieniło? aistra spraw zaqranicznych, Lavala 

r „e podnosząc jeyo patrjotyzm, zmysł 

Fozořnie niewiele. U władzy: „ęczywistości oraz wielkie zalety 
zostali ci sam ludzie. Cała rzecz Sdz eta dn. 

w tem, że znaczna większość tych|  gyuce «o-drowienia, iakiemni Wło- 

ludzi, po przekroczeniu czterdzie- chy faszystowskie witają Piotra La- 


Zamiast zasiłków — roboty publiczne 


Wisiki plan prez. Recos v iia 


WASZYNGTON, 4.1 (PAT). Pre- 
zydent Roosevelt ogłosił dziś orędzie 
do Kongresu Stanów Zjednoczonych. 

Prezydent proponnje przedewszyst= 
kiem całkowitą rewizję systemu za- | 
siłków dla bezrobotnych przez ska- į 


cowanie zapomóg, udzielanych z fum- i 


duszów poszczególnych stanów. Za- 
miast zasiłków prezydent proponu:, 


io | oj jswez imi" oczy 


Min. Laval na ziemi włosk ej 
En'uziastyczne pew.tanie w Turysie | 


wane są zarówuo przez misję pol 

tyczną Lavala, którego wizyta posia- 
du wiclkie znaczenie w rozwoju sto- | 
sunków francusko-włoskich, jak i o- 
xólnem znaczeniem tej wizyty, któ- 
ra bądzie aktem, potwierdzającym 
"rzyjaźń pomiędzy Francją a Wło- 
shami. 

Szczere uczucia 
"godnej „z interesami 
współpracy europejskiej będzie mógł 
-. Laval odczuć podczas przyjęć, ja- 
"ic odbędą się w czasie jego povytu 
we Włoszech. Do nczuć sympatii i 
-lębokicgo szacunku, jakie żywimy 
wobec min. Lavala, dołączamy rów- 
uocześnie jaknajłepsze Życzenia — 
pisze „Mossuzero* — aby dzieło, 


przyjaźni tak 
pokoju i 


uwieńczone zostało konkretnemi wy- 
nikami w interesie obu wielkich sa- 
siadujących narodów ovaz całej Eu- 


je wielki plan robót publicznych. 
Plan ten miałby być wykonywany 
natychmiast w granicach kredytów, 
udziclonych przez rząd. 

Plan przewiduje przedewszystkiem 
zburzenie nienadających się na mic- 
szkania domostw, budowę mieszkań 
na wsi, elektryfikację wsi, roboty za- 
pobiezające wylewom rzek, meljora- 
cję systemu drogowego i budowę no- 
wych szos. 

Rządowi zależy na tem, aby za- 
pewnić byt szerokim warstwom na 
stopie średniej zamożności i zabez- 
picezyć ludności stosowne mieszka- 
nia. Plan ten stanowi wytyczną po- 
ltyki rządu i realizacja jero wyma- 
ga porzucenie systemu zasiłków, któ- 
ry n'szczy żywotność snałcczeństwa. 
Trzeba zachować nietylko życie czło- 
wioka, ale i poczucie własnej godno- 
ści. 

Z 5 mikonów bezrobotnych, wpi- 
sunych na listy otrzymujących zasił- 
ki, półtora miliona otrzymywać je 
będzie nadal. Prezydent poczyni o- 
schiście wszelkie starania, aby uła- 
twić owanom lokalnym wykonanie 
tego zobowiazania. 

Dla zatrudnienia pozostałych 3 i 
póź milionów bezrobotnych prezy- 
dent proponnje zjednoczenie wszyst- 


kiek robót publicznych o charakte- 
rze wyjątkowym. 

W poniedziałek prezydent ogłosi 
orędzie budżetowe i w niem poda su- 
mę nieodzowną dla uruchomienia te- 


go planu. 
Są widoczne oznaki poprawy sy- 
tuacjj — mówi Roosevelt — nic- 


chaj będą one ostrzeżeniem dla spe- 
kulantów. Na eałym świecie są na 
porządku dziennym wielkie zmiany i 
wśród większości narodów hasła 
sprawiedliwości społecznej stają się 
ceclem ostatecznym. Również i naród 
amerykański podąża w tym kierun- 
uu. Naród nasz cierpi spowodu daw- 
nych nierówności. Pomimo naszych 
wysiłków, nie usuneliśmy dotychczas 
dawnych przywilejów i mie zwiększy- 
liśmy praw tych, którzy przywilejów 
nie mają. s 

Prezydent podkreśla, że nie zamie- 
rza zwalczać dążności do takiego zy- 
sku, który. zapewnia obywatelowi 
prawa do życia na przyzwoitej sto- 
mie dziki pracy. natomiast, zdaniem 
Roosevelta, naród amerykański od- 
rzuca dą*nożć do zlobycia boractw 
z nadmiernych zysków. Takie horace- 
twa dają przewagę pewnym osobom 
prywatnym, nietylko nad innym 
Indźmi, ale i nad sprawami publicz- 
nemi. 


| Miej taksówek 


-POZ 


Wzrszawa, 
sobota 5 stycznia 1935 r. 


A 


Min. Bzck 
jedze do G nawy 


Minister Spraw Zagranicznych, 
płk. Beck, powrócić ma do Warsza- 
wy dziś lub jutro. Po jednodniowym 
pobycie w stolicy uda się do Gene- 
wy na sesię Rady Ligi Narodów. 

Potwierdza się wiadomość, że po 
powrocie p. min. Becka z Genewy 
wygłosi on dnia 25 b. m. esposć w 
sejmowej Komisji Spraw Zagranicz- 


nych. W. kołach sanacyjnych zapew. 


niają, że po expost tem dyskusji: 
żadnej nie będzie. 

W sferach dyplomatycznych © 
trzymywano w czasie pobytu p. min. 
Backa w Sztosholmie, że nie jey 
wykluczone zatrzymanie się jego ! 
powrotnej drodze w Finlandji i I 
stonji. Zależeć to miało od instrr' 
evi, jakie otrzyma. Widocznie p 
jęki ten został zaniechańw. 


Dnia 1 b. m. w dziale rnchu ko 
łowezo Wydziału Przemysłowego 
Zarządu Miejskiego było zarejestro- 
wanych 15848. doreżck samochode- 
wych (w r. z. w iym samym czasie 
2016), 1520 dorożeck konnych (w r. 
z. 14%), 38411 wozów -konnych (w 
r. z. 38108, 45 karawanów. konnych 
(w r. z. 88). 1723 wózków ręcznych" 
(w r. z. 2977), 11.117 rowerów (w. 
r. z. 10.416). , 


EA 


, 


które ma być dokonane w Rzymie, | 
| 


Co bedzie z gen. Sikorskim? 


stki, - 


innych „szklanych domów“ i na- 
zywa jewchocnie „najniebezpięcz- 
niejszą pokusą”. 


Otóż to. Czterdziestka jest, mi- 
ma wszystko, niebezpiecznym wie 
kiem. Po czterdziestce wielu ludzi 
wraz z t. zw. zmadrzeniem i pierw 


szym atakiem wątrobienym nabi? 


ra gwałtownej potrzeby... wygód. 
Ludziom takim tęsknoty i marze- 
nia młodości wydają sie czemś 
naiwnem i niedojrzałem Są nasy- 
ceni i zadowoleni z istn'eiącezo 
stanu i dlatego nieświadomie czę- 
sto przekraczają z wielką łatwoś- 
cią ten próg, za którym zaczyna 
s'ę rezygnacja z wszelkiego ro- 
dzaju „dumnych zamierzeń”, 


Tak jest. Po czterdziestce Ży- 
cie zbyt często zamienia się w 
u-życie. Ten znany i prosty fekt 
tłumaczy w'ele rzeczy i procesów 
w życiu politycznem dzisiejszej 
Polski 

S. S. 


zrezygnowała z takich czy pl — nisza SAMoreżńkohi 


— drytoe 


ropy. 
R ją A EE 
je sanacwinym. 
Nowa wana w obozie sanacwinym | 
Ostatnie dnie przyniosły znowu! xiem wojny wewnętrznej w sana- 
zaostrzenie wala wewnętrznej| cji. Z jednej strony stoją opar'i 
między dwuma odłamami sanacji, w prasie o „Kurjer Poranny" t. 
które jeden. z dziennikarzy do- zw. romantycy, którzy dążą do ra- 
acipnie określił jako: „bibljoteka- | dykal'zacji programu spoleczne- 
rzy” i „archwistów'. go, chcą szerokiego ustawoda- 
stwa sicjalnego, robót publicz- 
nych i wogóle „ruchu“, z drugiej 
„realiści”', którzy rozmaite te per- 
spekty nezywają fikcjami i prag- 
ną prowadzić ostrożną politykę 
wedlug zasad umiarkowanego li- 
beralizmu. „Nowinki“ chowają 
do... archiwum. 


1 


Wojna zaczęła sięvd projektui 
ustawy bibljotecznej. Ustawę tę 
forsuje grupa b. premjera Jędrze- 
jeaieza. Tymczasem „uwazeta Fol- 
ska“ zaatakowała bardzo ostro tę 
ustawę, dowodząc, że jest fikcja 
i że Polska jest za biedna, aty 
mogła wydawać pieniądze na te- 
kie luksusy. „Kurjer Poranny“ 
zabrał się do energicznej obrony 
ustawy i prowadzi polemikę z 
„Gazetą Polską". 


zasadnicze znaczenie. 
jące czynniki nie wypowiadzją 
się w tych sprawach. Doraźne roz- 
trzygnięcie walki przypadnie w 


W rzeczywisiości walka o usta- | udziale premjerowi 
wę bibljoteczną jest małym odcin- skiemu. 
= METRES rO 


Dalsza zniżka ceny pomarańcz 


nastąpi dopiero za 1O dni 


Do Warszawy doszły dopiero 
pierwsze transporty pomarańcz 
włoskich i hiszpańskich, korzy- 
stujące 22 zniżonego cła. Trans- 
porty te są bardzo niewielkie, to 
też cena pomarańcz i mandzrynsk 
nie osiąvnęła jeszcze dolnej gra- 
nicy przewidzianych obn'żek. 
Częściowo na niezupelną zniżkę 
cen wpływa również fakt, iż 
znaczną ilość nadeszłych poma- 
rańcz wykupili handlarze wózka- 
m... Za Żelazną Bramą i na uli- 
cach północnej dzielnicy miasta 
pomarańcze są obecnie w cenie 
20 groszy za sztukę. 

W hurcie cena skrzynki poma- 
rańczy h:szpańskich spadła ostat 
nio ze 140 do 70 złotych. Z chwi- 


lą nadejścia większych ŚŚ przekrecza 45 zł. Dalszy spa- 
50 


na skrzynki obniży się. dw" 
55 zł. 
neści od wielkości pomarańczy, 
wchzć się będzie wówczas w gra- 
n'cach ad 15 do 25 groszy. Po 
dzbnie przedstawia się cena man: 
dsrynek, które z 37 zł. za skrzyn: 
kę, staniały do 21 — 19 zł. 


chwilą nadejścia większych trars przywiezionego po obniżce cła. W 


Cena detaliczna, w zależ-| zie przewidziany. 


licytacji wzięło udział przeszło | 
40 hurtown*ków, którzy przelicy= 
towywali się, pedbijając «zę w 
nieprawdopodobny sposób -- nie- 
raz o 7 zł. i wyżej ponad limit. 

Ta gorączka liecytacyjna. wizy 
skująca ten fakt, że p'erwszy 
transport był niewielki, a wynika- 
jąca nietylko z chęci nabycia to- 
waru ile z dążenia, aby 
nie dcnuścić do zbytniego "hniże- 

nia się ceny hurtowej 
iw ten sposób zmniejszyć její 
różnicę w stosunku do dotvchcza- 
sowej, wywołuła słuszne zastrze- 
żenia w sferach gospodarczych 


portów, cena skrzynki mandary- 
nek spadnie do 12 — 14 zł. Pro- 
porcjonalnie nastapi również spa- 
dek cen w detalu. Koszt jednej 
mandarynki nie przekroczy wów- 
czas 20 gr. 


Pozatem na rynku warszaw- 
skim są jeszcze pomarańcze wło- 
skie, których cena za skrzynkę 
waha się od 30 do 35 zł. Dalsza 
zniżka cen tych pomarańcz nie 
jest przewidziana. 


Pomarańcz palestyńskich niema 
obecnie zupełnie, Natomiast ry- 
nek warszawski jest zarzucony 
palestyńskiemi grape - frut'em' 


których cena hurtowa za skrzyn: | Toteż Ministerstwo  Przemyslu 
kę, liczącą przeciętnie 80 sztuk, | wydało zarządzenie zmierzające 
do udee"mn*en'* na przyszlo*ć te 

— |dek ceny nie jest również nara-|go rodzaju kombinecyj, zmienia- 


jąc mianowicie regulem'n aukeyi 
owocowych w Gdyni w tym kie- 
runku, że oprócz kupców mają- 
cych Świadectwa przemysłowe I 


AUKCJA W GDYNI 
Wczorzi odbyła się w Gdyni, w 


sali Bełtyckich Aukcyj Owoco-|i II kategorji (czyli hurtowni 
wych licyszcja pierwszego tran- | ków) 
Zlsportu pomarańcz hiszpańskich. depuszczani bedą także kupcy! 


TIH kategorji t. j. więksi detaliści. 
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o powrocie gen. Władyslawa Si | ski, a wiceprzewodniczącym gen. 


korskiego na stanowisko czynne 
w armji, następnie. o ~ ankiecie 
wśród generałów, w kiórej wysu- 
nięty został na stanowisko. wicę- 
przewodniczącego  generalskiego 
sądu honorowego i wreszcie wia- 
aomcść sprzeczna z dwiema pierw 
szemi, jakoby gen. Sikorski z dn. 
15 stycznia miał przejść w stan 
nieczynny. 

Przedewszystkiem należy oświe 
tlić pogłoski co do stanowiska w 
sądzie generalskim. tanow.sko 


| takie nie jest etatowe, gdyż funk- 


cja wiceprzewodniczącego sądu 


Jak widzimy spór ma bardzo | gęneralskiego jest tylko zaszczyt- 
Decydu- | ng funkcją honorową. Na stano- 


wisko przewodniczącego į wice- 
przewodniczącego sądu general- 
skiego nie są przeprowadzane ani 


p. Kozłow-| wybory, ani ankieta wśród gene- 


rałów, gdyż przewodnictwo w są- 


dzie z reguly piastuje ten spo- 
śród generałów, wybranych do 
rządu, który ma najwyższe star- 


szeństwo, godność tę zatem pia- 
stuje najstarszy rangą , generał 
autcmatycznie. 

Według zanotowanych w pra- 
sie pogłosek gen. Sikorski miał 
objąć stanowisko wicenrzewodni- 
czącego sadu generelskiego 


Rydz - Śmigiy. 

Czy generał Sikorski został wyr 
brany do generalskiego sądu ho- 
norowego? Jest to możliwe i w 
takim razie nie jest wykluczone, 
że mógłby w nim objąć stanowi- 
sko wiceprzewcdniczącego. Wy- 
bory do sądu genere!skiego już 
się odbyły dnia 4 grudnia 1034 r., 
ale sąd ten jeszcze skompletowa- 
ny nie został, bo tylko część ge- 
nerałów otrzymała w głosowaniu 
odpowiednią ilość głosów, na 
resztę zaś głosy się rozstrzeliły i 
wobec tego 8 stycznia odbędą się 
wybory dalszych 4 członków ko- 
legjum sędziowskiego. 

Powstaje teraz pytanie, skąd 
wzięły się pogłoski, wiążące na- 
zwisko gen. Osińskiego z gen. Si- 
korskim? (Co do tego jest tylko 
icdno przypuszczenie: generał 
dywizji Osiński 15 stycznia ma 
przejść na emeryturę, gdyż ma 
już lat 65, 
kroczył wiek prekluzyjny, prze“ 
widziany dla generałów dywizji 
na 61 lat. Gdyby wiązanie nazwi- 
ska gen. Osińskie"o, inspektora 
armji, z nazwiskien gen. Sikor- 
skiego miało jakiś sens logiczny, 


generale S'korskini 
inspektora ar- 
Osiń- 


sadzie weneralskim, któreso prze- skiezo. Pogłoski te jednak dotad 


NZ WEWN 


B. premier Prystor 


Prezesem izby Handlowej w Wilnie? 


Jeszcze w ciągu bież. miesiąca 
odbędą się inauguracyjne posie- 


Na stanowisko prezesa łódzki.j 
Izby przemysłowo - handlowej 


dzenia nowych izb przemys.cwo- wymieniany jest prezes Zrzesze- 


handlowych, do których wybory. 
odbyły się jeszcze w roku ubie- 
giym. Ostatnio w całym szeregu 
miast miały miejsce pożegna!ne 
posiedzenia rad izb przemysłowo- 
handlowych. 

Inauguracja nowej [zby war- 
szawskiej nastąpi również w 
styczniu roku bieżącego. Na pierw 
szych posiedzeniach rady zajmą 
się przedewszystkiem wyborem no 
wego prezydjum. Kandydaturv v- 
sób, które ewentualnie vbeimą 
przewodnictwa Izb już są obecnie 
wymieniane. 


nia producentów przędzy bawwlnia 
nej, gen. Feliks Maciszewski, peł- 
niący od kilku lat funkcję prezesa 
R=dy Nadzorczej Zakładów mvze- 
mystowych „Stheibler i Groh- 
man“. Na prezesa Izby w Wilnie 


upatrzony jest b. premjer p. Ale-, 


ksander Prystor. Jeżeli wyrazi on 
tylko zgodę na objęcie tego stanos- 
wiska, kandydatura ta jest cal- 
kowicie pewna. Na prezesów [zby 
warszawskiej wymięniani są kan- 
dydaci w osobach płk. Kwiatka i 
dyr. Markusa 


a więc o 4 lata prze-! 


Sio pogicsek w prasie i rzeczywistość 


W prasie pojawiły gięTOONZOŚKI] wodniczącym był gen. Sósnkow- 


te MA a 
nie znajdują potwierdzenia, a za 
to krążą inne, że na miejsce ge- 
nersła dywizji  Konarzewskiego, 
który również przekroczył grani- 
cę wieku (ma 64 lata) i przecho- 
dzi na emsryturę, wejdzie na sla- 


nowisko inspektora armii gen. 
pełniący 
obecnie funkcje wiceministra 


spraw wojskowych. 


Co do pogłosek o przejściu na 
emeryturę 54-letniego generała 


Sikorskiego, razem z. 65-letnim 
senerzłem  Osińskim, to pod 
względem formalnym są one 
możliwe, choć wśród oficerów 


spotykają się z niedowierzaniem. 
Pragmatyka- oficerska przewidu- 
je wiek prekluzyjny majora siuż- 
by czynnej na 58 lata, podpułkow 
nika na 55 lat, pułkownika na 57 
lat, generała brygady na 59 lat, 


5 - Skladkowski, 
ad ma ` . 
i generała dywizji i broni na 61 


„lat. Według pragmatyki generał 
dywizji Sikorski nie powinien 
przejść na emeryturę. Ale jest 


jęszcze... dekret o odmłodzeniu ar 
mji. Według tego dekretu można 
nicjako dodać oficerowi 7 lat. W 
świetle więc dekretu o odmło- 
dzeniu armj: możnaby na genera- 
ła Sikorskiego spojrzeć jako. na 


po | przypuszczaćby należało. że w po-| staruszka 61-letniego i zemeryto- 
generale Osińskim. Jest to o tylej głoskach o 
niemożliwe. że generała Osińskie-| chcdzi o miejsce 
go wogóle nie było w poprzednim. mji, opróżnione przez gen. 


wać go. W 1988 roku takie posta- 
rzenie gen. Sikorskiego w myśl 
dekretu o odmtodzeniu armji była 
jeszcze niemożliwe, ale w roku 
1935 (choć niewiadomo czy już w 
styczniu) jest już inaczej. 


Dodać trzeba, że na liście stat 
szeňstwa polskich generałów. gen. 
S'korski zajmuje poważne miej- 
sce. Pierwsze przypada dziś: gen. 
Sosnkowskiemu 
wem 50 lat), drugie Rydzowi-Śmi 
głemu (49 lat), trzecie Osińskie- 


| mu (54 lata), piąte Berbeckiemu 
| 160 lat), szóste Konarzewskiemu 
i 
| baucrowi (52 lata). ósme Róm- 
,mlowi (54 lata), dziewiąte Or- 
licz - Dreszerowi (46 łat), dzie- 


sząte Piskorowi (46 lat), jedena- - 


' ste Fabrycemu (47 lat). 


| Jak widać z tego — po przeł 
ściu na emeryturę gen. Osińskie- 
go, gen. Sikorski miałby wśród ge 
nerałów trzecie miejsce co do 
ı starszeństwa. 


(kończy  nieba-. 


mu (65 lat), czwarte S'korskie-. 


(64 lata), siódme Norwid-Neusge- į 
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Jan Boruta 
NA DROGACH PRZYCTZŁNŚCI 


Kiedy nie bedzie ani karteli, ani 


ABC — NOWINY CODZIENNE 


Życie gospodarcze bez procen- |modzielności i w tym celu został, mieszcza swe oszczędności prze- łączność zapewnia duże zyski — 


tów? 
Jak to jest możliwe — zapytaj 
ekonomista. 


obmyślony. 
l ! Przy tym systemie pracowniko- 
Niewątpliwie nagle | wi zabiera się część dochodu, któ- 


dewszystkiem we własnem przed- 
siębiorstwie. Do wyjątków nale- 
żą wypadki, w których potrzebu- 


zniesienie odsetek  pociągnęłoby 'rą mógłby zaoszczędzić, i zamiast je na długą metę kredytu — 


za sobą ólbrzymi 
bodajże byłoby niemożliwe do daje się tylko „emeryturę“. 
przeprowadzenia. | Okres przebudowy 


społecznej go. 


wstrząs — Aa mu ją zwrócić po pewnym czasie, przeważnie kredyt jest raczej ku- 


lą u nogi człowieka samodzielne- 
Do pewnego stopnia wyjąt- 


. | Ad 5 <=" RE . : r BA. > 
Ale wystarczy przyjąć słuszną winien z najemników uczyni* łu- kiem jest handel, który powinien 


zasadę, że instytucje publiczne i dzi samadzielnych 


ści mogą pobierać odsztki, by pro posiądających własne domki). Dla 
gram zniesienia lichwy uczynić re tego celu społeczońst » może po- 
alnym i możliwym do wprowadze= n.:ić pewne ofiary, 
nia w życie już teraz. 'się w płaceniu 


lub półsamo- mieć pewne możliwości 
;oparte na prawdziwej wzajemno- dzielnych, (to znaczy naprzykład we w banku 


ui 


wyrażające chwa jest 
od oszczędności | poli 


kredyto- 
emisyjnym, t. j. u 
nas w Banku Polskim. 

Taksamo niemoralne jak li- 
organizowanie mono- 


prywatnych, t. j. karteli. 


niedopuszczalne są monopole 
prywatne, zwłaszeza, jak to się 
u nas dzieje, należące do obcego 
kapitału. 

Wreszcie są kartele, które nie 
mają monopolu. Przypuśćmy, że 
kilkudziesięciu krawców porozu- 
mie się co do ustalenia wspólne- 
go cennika. Nie da im to nieuza- 
sadnionych zysków, gdyż konku- 


rencja będzie zawsze, a w tej 
dziedzinie wykluczyć jc. niepo- 
dobna. 

e 


Yana i 


m 


POD 


REDAKCJĄ STANIS 


JUTRO NA MIEJSCE DOTYCHCZASOWEGO 
NIEDZIELNEGO DODATKU LITERACKIEGO 
DZIENNIKA ABC — UKAŻE SIĘ PIERWSZY 


i NUMER 


TYGODNIKA LITERACKIEGO 


a GW 


PIASECKIEGO 


z artykułami i utworami Jerzego Andrzejewskiego, Jana Baj- 
kowskiego, Zdzistawa Bronela, Juljana Fałata, Witolda Gom- 
browicza, Marjana Grzegorczyka, Kazimiery liiakowiczówny, 


Karcla Irzykowskiczo, Zyzmu 


nta Jurkowskiero, Światopelka 


Kredyt i tak jest u nas w ol- przymusowych najemników, c::ła-| Trzeba je znieść, na co są różne 
brzymiej większości w rękach danych w instytucjach publicz. sposoby. Często wystarczy pupro- 
publicznych. Nawiasowo zauwa- nych, wyższych odsetek — po- Stu nie mieszanie się państwa do 
żę, że go się cząęsio źle używa — wiedzmy w takiej wysokości, jasitych spraw — bo dziś państwa 
ale to nie dowód, że trzeba bank: dziś płaci się w kasach oszczęd-, nieraz same organizują kartel. W 
i kasy państwowe i komunalne ności. innych wypadkach potrzebna bę- 
oddać w ręcę prywatne, bo toby, Kapitały w ten sposób groma« dzie właśnie interwencja pań- 
znaczyło — w ręce kapitału czze- dzone służyiyby podniesieniu go- stwa dla rozbicia kartelu. 
go, a zresztą wielki kapitał ban: spodarczemu kraju drogą inwer| Są takie działy, w których z 
kowy robił i w Polsce i zagranicą stycyj, przedewszystkiem zaś dro | wielu względów najlepszą formą 
te same glupstwą ce nasze banki gą podniesienia komunikacji organizacji wytwarzania i zbytu 
państwowe. przez budowę dróg i kolei. W ten| jest monopol, to jest wyłączność 

Różne instytucje publiczne gro sposób ludzie samodzielni mieliby | (np. elektrownia, koleje i wiele 
madzą dziś w Polsce oszczędna- rekompensatę za odzetki płacone | innych). Ale ponieważ taka wy- 
ści i płacą procenty, ale nie dają przez cały kraj, a więc i przez | 
gwarancji, że zwrócą pod wzglę: nich, najemnikom. Oczywiście cię 
dem siły nabywczej tyle ilẹ wzię+ żar wynikający z tego tytułu był- 
ły. Zamiast tego powinny gwaran by bez porównania mniejszy od 
tować niezmienioną siłę nabyw- ponoszonego dziś haraczu odse- 
czą zaoszczędzonych pieniędzy, a tek, - 
ewentualnie wypłacić minśmalny| Mógłby mi ktoś postawić za- 


Z powyższych uwag wynika 
jasno, że urzeczywistnienie u- 
stroju, w którym nie odczuwało- 
by się ujemnych skutków lichwy 
i karteli nie byłoby wcale takie 
om yn A To nie mrzonka — to 
program realny. : Łatwiej go u: 
rzeczywistnić, niż utrzymywać o- 
'becny stan rzeczy, w którym cały 
świat pracy samodzielnej i na» 


l jemnej pozbawiony jest należnej 
imu częśći dochodu na rzecz ban- 
jdy lichwiarzy i wyzyskiwaczy 
' kartelowych. 


zzz si 


Kto ma 
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Karpińskiego, Michala Kcndracziego, Andrzeja Mikułowskie- 
go, Jana Nepomucena Millera, Janusza Minkiewicza, Adcifa 
Nowaczyńskiego, Stanisława Piaseckiego i Wojciecha 
Wasiutyńskiego. 


NUMER BOGATO ILUSTROWANY ZAWIERAC 
BĘDZIE 10 STRON DRUKU 


Cena numeru 30 groszy. Do nabycia wszęczie. 
Prenumeratorzy „ABC“ — Nowin Ccdziennych* otrzymają 
tygodnik literacko - artystyczny „Przato z mastu“ jako bez- 
piatną premię. 


PRACO. 


braza munduru, czy karykatura? 


(1 procent rocznię) tytulem wyna 
grodzenia za ryzyko, bardzo zresz 
tą niewielkie. Nieco większe od- 
setki mogą być wypłacone od osz- 
czędności przymusowych warstw 
upośledzonych społecznie najem- 


rzut, że połępiwszy odsetki usi- 
łuję je przemycić. Jednak przy” 
znawanie odsetek przez instytue 
cję publiczne to coś zupełnie in- 
nego od obecnero systemu lichwy 
legalnej: tu snoleczeństwo dzieli 


ników czyli t. zw. pracowników 
umysłowych i fizycznych.  Osz- 
czędności te winny zastąpić obec- 
ny system „ubezpieczeń emeryta|l- | kredyt jest o wiele mniej po- 
nych“, który zmierza do tego, by |trzebny, niż to się ludziom wyda- 
ani najemnik, ani jego potom:| je. Oszczędzajacy kupiec, rolnik, 
stwo nigdy, nie mogło zdobyć Sa-| rzemieślnik; © przemysłowiec u- 


800.000" Charych ma gruźlicę 


„Ww Polsce 


samo swoje dobra między posz- 
czerólnych ludzi. 
W gospodarstwie społecznem 


~ ~= 


ei D a 2. ciw i 
dka t posię «niu dan ehi ruje na gzużiice przeszło 800.099 
statystycznych lustrujących roz: | osób, z czego 20 proc. zagraża 
powszechr:znie si, R s 


gine wi a ien Arg 
kraju. 


* Adwokaci nie mogą być - 
urzednikami m eiskimi 


Naczelna Radą Adwokacka zajymi. O ile wykonują oni funk- 
mowala się ostatnio sprawą pia-|cje radeów prawnych w samo- 
stowania przez członków r" |rzeędach, przy zawieraniu umów 
stry stanowisk urzędniczych w|nie mogą adwcizel całkowicie 
samorządach. podporządkowywać. się władzy dy 


t. 
<% 


Rada Nzczelna uznała, ża zd-| so majo sanonzodsw, gdyż 
wezaci w żadnym wypudku nie|adwol.st musi podlezać w:adzy 
mogą być urzędnikami miejski-} “v: yp insrzoj swoich instytu- 

| ¿yj zawodowych. 


eksternistów 


31 siyeznia pracami riómienae 
mi. Powo'ane będą dwie państwo 


Edzaminy dla 


Warszawsie Kuratorjum Szkol 
nę wyznaczyło termin zimowy ęr 
gzaminów dla maturzystów z` | we komisje egzaminacyjne pizy 
jących „na eksterna. Egzņ "y|cim.azjec' im. Władysława IV 
dojrzałości dla eksternistów roz-|i im. Lelewela. 
peer si, w Warszawie w i 1 


8 


= JEEhig) Okazuje, w Pols chór |Myfb 


Rozxaz komendy w Białymstoku i opinja ren. Wien'aw:-Dlurosrows 'iego 


Bezpośrednio przed Świętami 


mistrz, przyjaźniący się z ordy» 


Bożego Narodzenia, na ekranie| nansem majora, szturmuje ku- 
kina „Filharmonja* ukazał się| charkę i idylla wszystkich woj- 
nowy film polski p. t. „Śluby| skowych kończy się na ślubnym 


ułańskię*. Treścią filmu jest wy- 
marsz patrolu Beliniaków w roku 
1914 na wojnę. Kilku ludzi z sio* 


dłami na plecach przekracza daw- , 


ną granicę rosyjską, usiłując za- 
opatrzyć się w konie w jednym z 
dworów powiatu miechowskiego. 
"w+'o"jest pierwsza część fiimu, 
która” przedstawiona ` jest, „jako 
sen*jednego z bdhaterów, W dru- 
giej części, 
, na „elanka FBoha- 
terzy, którzy w tym czasie awan- 
sowali, siedzą w jakimś dworku i 
dziejnypnają + kawalerzystm flir- 
tuie z panienką ze dwora. Wach- 


RZ AP Da T k 

. aa 1 a 
inż. Kühn zrzesł się 

mandatu radzieckiego. 

Wobec powołania zarządcy sado- 
wego Elektrowni Warszawskiej, mi- 
uistrą inż. A. Kühna, na członka 
Tymczasowej Rady Miejskiej, inż. 
A. Kiihn zwrócił sią do Ministra 
Spraw Wewnętrznych z prośbą o 


zwolaienie go od ohowigzku radnego. | Min. Spraw Woisk W dużym ar-| 


Węzoraj minister Kühn zbadał u- 
rządzenia Elestrowni Warszawskiej 
przy ul. Leszczyńskiej i zapoznał się 
z jej stanem technicznym oraz zdol- 
dością wytwórczą. Zarządca sądowy 
owwierdził między in., że produkeja 
Elektrowni była w 1034 r. o około 
3 proe. większa, niż w 19828 r. i wy- 
nosiła około 104 miljonów kilowato- 
godzin, gdy w 1983 r. stanawiła o- 
koło 96 miljonów kilowatogodzin. 


Od dnia 1 stycznia r. ls. 


Dwa wielkie 'zennki stołeczne ABŹ i Nowiny Codzienn? 


Jednocześnie nowe pismo „ABC 
— NOWINY CODZIENNE zo. 
stała poważnie rozszerzone, Wszy 
stkię dotychcasowe działy pizm3 
zostały utrzymane i wzmocnicne. 
W zakyesi? publicystyki liczyć hę 
dziemy na te same pióra, ca do- 
tychczas. Szczegoiny nacisk poło- 


W od- 
znaj? 

powieści, 
zostanie 


żony będzie na reportaże. 
ciuxzcn  powieściowych 
czytelnicy doskonale 
znzcznie  rczgzezzony 
dział satyry i humoru. 
„AB7 — NOWINY CODZIEN. 
INE“ jest pismem narodowem nie: 


schodzą cedsiennie rano jako jedno pismo 


Nowiny Codzienne 


zależnem. Ną łamach swych oš- 
wietla w Sszcerukim zakresie za- 
gadnicnią spoleczno - gospodar- 
cze, 

Równocześnie stały niedzielny 
dodatek literacki „ABC“ prze 
isztalcony został w samodzielny 
tygodnik p. n- 


Prosto z Mestu 


Tygodnik ten zawierać hędzie | 
10 stron druky na satynowanym 
ilustracyjnym papierze. 


Prenumerzta „ABC — 
NÓWIN CDLIZIE NYCH’, 


Prenumeratorzy „ABC — NO. 
WIN CODZIENNYCH“ ctrzymy- 
wać kędą tygodnik literacki 
„PROSTO Z MOSTU“ 


ZUPEŁNIE BEZPŁATNIE, 
jako dodatek niedzielny. 


ygor 
TJ* kosztu e miesiętz- 
ne TYL © 2 zł 953 rr. 


z przęsyiką rócztową z dostawą 
do domów w Warszawie, 


dalszym ciągu jako dodntek otrzy 
mywać dzieła Sienkiewicza, do- 
płacać będą 1 zł. rriecięcznie, 


araz z kez 4 ina rram/ą | czyli prenumerata „ABC — NO- 
nika „PROSTO z MQ. | WIN CODZIENNYCH“ wraz z ty 


modnikiom literackim „PROSTO 
Z MOSTU" i dziełami Sienkiewi- 
czą wrnoziś bodzie 
ZALEDWIE 8 ZŁ. 90 GR, 
Prenumeratę zgłaszać należy 
Zgoda 


ped adresem; Warszawą, 
PrenumeratCrzy, którzy chcą w| 1, tel. 691-66. r 


po trudach wojen-j, 


kobiercu. 

Postać wachmistraz przedsta- 
wiona jest w karykaturze. Gruby 
wachmistrz kawalerji jest śmiesz 
ny już w samej postaci, a jego 
zalecanki do brzydkiej kucharki 


| wyglądają jeszcze śmieszniej. Po- 


zatem przedstawiony jest podot 
cer kawalerji jako żarłok i opój. 


"FALA PROTESTÓW 


łach podoficerskich,= które po- 
czuły się dotknięte takiem skary- 
katurowanłem postaci podoficera 
W. P. W sprawie f'imu „Śluby 
ułańskie'* mieliśmy już liczne in- 
ierwenci w redakcji oraz pierw- 
si zamieściliśmy w numerze z dn. 
| 1 stycznia r. b., protest żony sier- 
„Żanta W. P. pani Feliksy Cie- 
plińskiej, 

W dwa dni potem sprawa fil- 
mu „Śluby ułańskie" znalazła od- 
dźwięk na łamach „Polski Zbroj- 
nej“, organu blisko stojacego 


tykule „Polska Zbrojna* zam'esz- 
szą listy vficera, podoficera i żo- 
|ny podoficera. tej, która na ła- 
mach naszego pisma drukcwała 
już ten protest. Jeden z autorów 
j listu pyta wprost: „Dlaczego nie 
zostawiono kucharki ordynanso- 


wi, a dla wachm'strza nie znale- 
złono kogeś innego?“ Autor uwa- 
ła, że podobne skarykaturowanie 
podoficera uchodzi za obrazę mun 
duru i honoru armji. 


| 

| 

SAD GEN. WIENIAWY 
Pewną pikanterją w całej tej 
sprawie jest to, że scenarjusz 
filmu „Śluby ułańskie* opraco- 
wał częściowo gen. Wieniawa * 
Diugoszowski. W filmie brał u- 
dział 7 pułk ułanów, film został 
ocenzurowąny przez wydział fil- 
mowy M, S. Wewn- gdzie również 
pracyją b. wojskowi. 

Zachodzi tedy pytanię, czy I8t- 
nieje tutaj obraza honoru mun- 
duru j, jeżeli tak, — kto za to po- 
nosi w:nę. 

| Pewną sensacją w tym całym 

sporze -— jest obraza, czy jej nic- 
ma — jest głos gen. Wieniawy - 
Diugoszowskiego, który 
przedmiocie wypowiada się na 
łamech krakowskieco „I K. T.“ 
Genersł mówi, co nostęvuje: 

== Malem nadzór ledyne nad woj 
skową stroną filmu. Na obzadę, rea- 
lizacię scenar'usza i rozwyązanie ep:- 
zodów wplywu nie mial:m, 

Na zapytanie: czy generał uwz- 
ża, że obrażono i spostponowano 
podoficera pclskiego, odpowiada 
on w snosób nastęnujący: 

=~ Absolutne nle. Zarzut. laki sta- 
wam. to. łe wiele scen, które mary 

lbvć śmieszne, wypadły krvm'na'nie, 
To jest wina rcakzatorów. Film jed- 
nak miejscami jest patetyczny. a 
miejacami zabawny, Niektóre fras- 
menty są wyraźnie anotcozą armji 
polskiej, a szczególne jazdv polckieł. 
iPostać poadolicera jest 


w tym 


Ale czyż nie można sobie pozwolić 
w koniedji filmowej na taką karyka- 
turę? Przecież drukuje się karykatu- 
ry marsz. Piłsudskego i wszędzie na 
Zachodzie karykaturuje się na,wyż- 
sze os95 stości w państwie. 

— Zabawna -histeria — kończy 
generat — chyba dlatego, że z ku- 
charki zrobiono stare pudło. Dobrze, 
że podoficerowie dbają o swój ho- 
nar, tu jednak zachodzi” n.eporozu- 


ramie Sluby UWlańskie? 


wsnółiwórcy filmu.  Odmiennt 
zgoła stanowisko zajęła komenda 
garnizonu w Bialymstoku, gdzię 
„wydano rozkaz zabraniający wszy 
stkim wojskowym uczęszczania 
, do kinoteatru na czas wyświetla- 
nia filmu „Śluby ułańskie", Już 
[na piemjerze, która odbyła się w 
; dniu 2-b- m., nie było ani jedne: 


miene, Gdyby pedoficer w flmie był, po wojskcwego -wśród publiczno= + 


zgrabnym, chłopcem, „jakimi esa nasi, ggi, 


chłopcy, a pospodymi doktora, (nie 
kuefaria) byla mila i- przystójna, to 
pewne niktby się nie obrażał. Ving 
ponosjsrężyser i aktor, którzy,. stry- 
wjałizowali niektćra epizody. 


BOJKOT FILMU 


slim ten wywo lalęfz czaki sę 
dźwięk przedewszystk! w KO-| Takie jest stanowisko genera- 


ła Wieniawy - Dlugoszowskiego, 


DZISIEJSZE IMPREZY SPOR- 
TOWE 

Dziś, w sobotą, odbędą się naste- 
pujsce ważniejsze imprezy: 
| W stoiceznym ośredku W. F. o g. 
10 pcczątek mistrzostw Polski w ko- 
szyxówce kobiecej f puhar PZUS. 
Walczą o 10-ej Polonia—KPVW, o 
[11-cj Mskabi — AZS, o 18,00 Poio- 
Inia — Jagiellonja, o 19,00 AZS— 
IKF, 

W lokalu Barkochby o gedz. 20 
"mecz kowsersizi CWS—Barkcchba. 

W Krynicy dalszy ciąg wielkiego 
turnieju kokejswego. 

W _ Katowisach walne 
Ślaskiezo OZLA. 

W Zakopanem międzynarodowe 


zebranie 


łyżwiarcnie mistrzostwa Zakopznego. | 


BOKSERZY MISTRZA WARSZAWY 
j UE LWOWIE 

W niedzielę, 6 b. m., bokserzy sto- 
„łecznej Makkabi rozegrają we Lwo- 
,wie mecz towarzyski z kombinowa- 
'nym tcamzm Lechja — Hasmonca. 


ź Makkabi wyjeżdża w nast, skła- 
zie: 
Birenbaum, Rosenblum, Boren- 


stein, Neustadt, Frodis, Pilnik, Stahl, 
Neuding. 

Projęktowany w drodze 
„nej Makkabistów mcz w Przemyślu 
nie dojdzie do skutku. 

BOKSERZY WARSZAWSCY 
W ŁODZI 
| W nadchodzącą niedzięlę bokserzy 
| warszawskiego Fortu Bema rozegra- 
ja w Łodzi towarzyskie spotkanie z 
m.eiscowym Hakoahem. 
GAR5TECKI DEFINITYWNIE 
YZ S$KODZIE 

Policyjny KS w Katowicach udzie- 
E} wreszcie zwolnienia swojemu bok- 
serowi Garsteck.emu. 

Garstecki natychmiast po otrzyma- 
nių zwolnienia podp'sał deklarację dla 
Skody warszawskiej, gdzie już pig- 
suje w zaśladach Skody. i 

W sferach sportowych Śląska mó- 
wi się, że nałożona na Garsteck.ego 
przez wiadze śląskie dyskwalif.kacja 
zostanie zniesiona, 

CRACOVIA POKONANA PRZEZ 

HOKEISTÓW WILEŃSKIEGO 
OGNISKĄ | 

W piątek przed peludniem rozc- 
grano w Krynicy mecz hokejowy pi: 
midzy Cracovią a wileńskiem Opai- 
skiem. Mecz zakończył Się zwi cię- 
stwem Ogniska w stosunku 3.2, 1x 
1:0, 1:0. s 

Mecz był sensacją dnia wouec te- 
go, że Grużyna wileńcka n.e zostala 


>, 


powrot-, 


'wejść do kina, uprzedzał o rozkae 


I 


zia kęmęendy «garnizonu specjalay i 


dologat komendantury. 


Kto tedy ma rację: zent Wies 


niawa - D!ugoszowski, czy ko 


Wajskowych, zsmierzających : 


„menda garnizonus w „Białynigte.. 


„ku? ke aA 


WINY SPORTOWE. 


serski pom'ędzy drużyną "miejscowej 
Cuavii a reproazeutacią Erna, Mimô 
osłabionego skladu wvgrałi bokserzy 
| połscy w stozunku 9:7, 
W. ZAKOPANEM DOSKONAŁE 
WARUNKI DLA NARCIARZY 
Warunki śnieżne w Tatrach są jut 
doskonałe. 


Pokrywa śmeżna sięga 
metra grubości, 
W amem  Zakcpanem zalega 


śnieg. Tor łyżwiarski od kilku dm 
otwariy, 
SUKCES POLSKIEGO ZAPAŚNIKA 
W LONDYNIE 

W odbytych w Londynie zawo» 
dach Zapaśniczych w walce 
kaik ci o metrzostwo W, Brytanji. 
zapaśnik polski Krauser pokonał w 
pólf nale szkockiego atletę, C!arke'a, 

Clarke jest słynnym  zapaśn:k:em, 
e _ ponadły == znanym  miotaczena 
miota, 

F.nał rozegra Krauser z Abergiem 
w dn.u 13 b. m. 

UTALENTOWANY KOLARZ 

POLSKI W DELGII 


Sportowa prasa belgijska zwraca 
uwagę na niezwykle uralentowanego 
szosowca, Józefą Marczyńskiego, emi 
granta polckiego z Saraing, Dziena:k 
„Les Sports” przepowiada mu wiel» 
ką przysziość, 

Marczyński, liczący w chwili obec: 
nej 19 Jat i startujący w zawodach 
dop.ero drugi sezon, wygrał już w 
roku 1034 szereg wyścćinów Szosge 
wych w Beleji jaka junjor, 


PIĘKNA PODRÓŻ WODNĄ 
ER. KORYBIEWICZĄ 


Dr. Waclaw Kerabiewicz, 6 które 
go p.ęxnej podróży kajakiem n sied- 
nokrotnie dawalkśmv wzmianki, doe 
tart już do Bagdadu na rzecę Tyr 
grys w Mzzcpotamii. 

jak  wiademo, dr. Kerab.gwicz 
wraz z żoną plynie kajakiem z Pol- 
ski do Szanndaju. 

Przestrzeń 220 klm., dzielązą mo- 
rze Śródziemne od rzeki Eufrat, prze» 
byli Koraviewiczowie na samocho- 
dze, pożyczonym od konswa angie|- 
skiego w  Alckzandrii. Droga ta 
prowadziła przez pustynię Syryjską, 

Arabowie odnosi s'g do bądróż- 
a.ków: zupelnie przyjaźnie. Rozmowy 
odbywaijąszę bądź po francusku, 
bądź też międzynarodowym językiem 
wióczęzów — „na Migi”. 

Aczkolwick podróżnicy dotarli już 
do Persji, panu!ą i tu znaczne chlo- 
| dy, które dają się dotkliwie we zna- 


dopuszczona do rozgrywek o miietrzy kj 


stwo Polski, a Cracovia jest jednym 


z kandydałów dó tytułu mistrzów 
5k że0. 
| BOKSERZY (INOWROCŁAWIA 


POKONALI REPREZENTACJE BRNA 
! W czwartek późnyni wieczorem 


| Dr. Korabięwicz nie bedzie niegdzie 
zatrzymywać są dlyżej, jak to Poe 
|czątkowo  pra'żktowyał, Plynie 
| wprost do Indyj. 

Podajemy następny  iego 
Asie — India — Karachi. 


adręś: 
poste - 


karykaturą. odbył się w Inowrocławiu mecz bok- restante. 


.+ 


ou . 


= 


cdpowiecź Rzadu na interpelacje 


sprawie Berezy Kartuskiej 


P. premjer Kozlowski przesłał 
p. marszalkowi Seimu cdnowiedź 
na wniesioną przed dwoma mie- 
siązami interpelację posiów Xlu- 
bu Narodowego w sprawie zng- 
cania się nad oscbami uwięz:o- 
nemi w „miejscu cd>sobn znia” w 
Berezie Kartuskiej. Odpowiedź 
brzmi: ' 

UMORZONE DOCHODZENIE 

Podniesione przez interpelan- 
tów zarzuty pod adresem komen- 
danta miejsca odosobnien'a pod- 
inspektora P. P. Bolesiawa Gref- 
fnera opierają się na zajściach, 
jakie miały miejsce w Poznan'u 
dnia 19 marca 1981 r. Dachodze- 
nie w sprawie tych zajść, obcej- 
mujące również zarzuty, stawia- 
ne policji, zoslało umorzone przez 
prokuratora, tem samem nie- 
stwierdzono żadnych uch:bień 
ze strony organów bezpieczeń- 
stwa. 

ŻYWNOŚĆ I JEJ KALORJE 

Twierdzenie interpciantów, ja- 
kcby warunki odżywiania odo- 
sBobnionych były znacznie gorsze 
od tych, jakie ustalone zostały 
rozporządzeniem Min'stra Spra- 
wieliwości z dnia 20 czerwca T- 
1081, pomijcjąc jego  gołos!ow- 
ność wobec konkretnych dowo- 
dów, jest bezpodstawne w świe- 
tle faktów, opartych na zestawie- 
niach cyfrowych. 


5.1.19.5 
A co na to Berlin? 


Porozumienie  francusko-włos- 
skie będzie nie jedyną może, ale 


w każdym razie jedną z najwa|- | 


niejszych, zasług... Trzeciej Rze- 
szy i jej Fiihrer'a na rzecz... po- 
koju Europy. 

Tylko że właśnie w Berlinie 
najmniej z tego się cieszą. Nawet 
urzędowa Diplsmatisca-Politi- 
sche Korrespondenz z 2-go b. m., 
po wiadomości o postanowieniu 
wyjazdu p. Lavala do Rzymu, 
nie taiła przekąsu, mówiąc: 
czące się rokowania są zbyt nie- 
jasne, by polityka niemiecka m.a- 
ła uważać obecna chwilę za wska 
zaną do zajęcia pozytywnego lub 
negatywnego stanowiska. Otwar- 
ciej zaś pomstował tegoż dnia 
2-g0 b. m. Berliner Tagcebiatt: 
plan paktu gwarancyjnego dla 
Austrji jest niepotrzebnam obcią- 
żeniem w chwili, gdy główne za: 
gadnienia Europy znajdują się w 
początku rozwoju. Nastroje w 
Berlinie dalekie są od zadowole- 
n:a. 

To jednak pewna, że w Berli- 
nie, choć się z tego wcale nig cie- 
szą, zdają sobie jednak sprawę. 
że nie tak nie zbliżyło Paryża ! 
Rzymu jak zjawienie się Trze- 
siej Rzeszy i jej polityka. Tak 
już jest na świecie, że wspólne 
a..ionności nieraz mniej zbliżają, 
niż wspólne niechęci. Dużo jest 
powodów przyjaźni między Italją 
i siostrzaną Francją. ale przy- 
jaźń jest nierychliwa, a dopiero 
wspólne niebezpieczeństwo Trze- 
ciej Rzeszy. wszystko  przyspie- 
BZY.O. 

A dlaczegóż to w Berlinie po- 
wiadają, że to zbliżenie Francji z 
Włochami, wraz z szerok:em po- 
ręczeniem nietykalności Austri1. 
to tylko niepotrzebny kłopót na 


drodze nadchodzących wielkich 
porządków w Europie? 
To prawda, że niebawem, bo- 


daj ad samego poczytku tego ro- 
ku, po Rzymie i po Saarze, przy- 
stąpi Europa do ułożenia stosun- 
ków z uzbrojoną Trzecią Rzeszą, 
gdyż tej sprawie poświęcone bę- 
dą zapowiedziane już na końca 
stycznia odwiedziny pp. Flan- 
din'a i Lavala w Londynie. Ale 
niec tak znakomicie nie dopomoże 
właściwym  załatwieniom z Rze- 
szą jak właśnie zbliżenie Fran- 
cji z Włochami czyli zarazem 
trójporozumienie Anglji, Francji 
i Włoch. Gdyby tego bardzo do- 
kładnie nie wiedzieli w Berlinie, 
nie zżymanoby się tam tak wi- 
docznie na to zbliżenie, które jest 
jednym z najważniejszych zwro- 
tów w powojennej  politycee 
Europy. 

I dlatego już l-go b. m. posziy 
w świat wiadomości o jakiems 
dómarche ambasadora Rzeszy w 
Rzymie p. von Hassela u pP 
Musgsolini'ego. R'żni rżnie o tem 
mówią. Ale że nie poszedł zachę” 
cać go do zbliżenia z Francja i 
do poręczenia nietyzalności Au- 
strji, o tem przekonani są wszy- 
cy. 

St. St. 


to- | 


Porównując normy żywnościo- 
we, przewidziane w par. 121 Roz- 
porządzenia Min. Sprawiedi.woś- 
ci z dnia 20. IV. 31 r. w sprawie 
regulzminu więziennego (Dz. U. 
R. P. Nr. 71 poz. 577) z normami. 
zawartemi w tabeli wyżywienia, 
stosowanej w miejscu odosobnie- 
nia, i operując przy tem zestawie 
niu wartościami kalorycznemi po- 
karmów najbardziej w danym wy- 

|padku miarodojnemi, otrzymuje- 
"my, że zasadnicza kaloryczna ra- 
cia żywnościowa dla jednego 
człowieka jest w miejscu odoscb- 
nienia wyższa od normy więzien- 
nej o 249 procent. 

Na pcdkreślenie zasługuje rów 
„nież, że owa dodatnia różnica 
, występuje przy tak ważnych gru: 
pach pokarmów, jek chleb (248 
proc ), tłuszcz (408 prac.), mięso 

(20 proc.) i cukier (35.7 proc.). 
Dzienna racja żywnościowa w żzd 
nym wypadku nie jest n'ższa od 
przewidzienej w regulaminie wię- 
ziennym dla pracujących. 
| Nadzór nad zanrowjantowa- 
niem i wyżywieniem sprawuje 
| nietylko komendant miejsca odo- 
sobnienia, lecz również i lekarz. 

ZŁE JEDZENIE 

Nieprawdą jest, jakoby odosob- 
nonyvm dostarczano niedonieczo- 
ny chleb, rcbaczywy groch i sło- 
n nę z robakami. 

Chłeb w miejscu odosobnienia 
wypiekany jest przez wykwal fi- 
kowanego piekarza i spożywają 
go zarówno odosobnieni, jak i po- 
licjanci z kompanji wartowni- 
czej. W pierwszych dniach nie: 
| którzy z odosobnionych, n'e"rzy- 
zwyczajeni do razowego chleba, 
istotnie skorżyli się na zwykłe w 
tych wyprdkach 
|jłądkowe Po zbadan'u tej sprawy 

przez lekarza, okazało się, że przy 
„czyną tych zaburzeń było spoży- 

wanie zbyt świeżego chleba, wo- 
bec ¿zego komendant zarzędził 
, wydawanie go dopiero po upływie 
124 godzin do upieczenia, į skargi 
na złv chleb ustały, mmo że w 
|sposobie jego wypiekania nic się 
nie zm 'eniło. 

Na zły gatunek grochu lub in- 
inych pokarmów  odosobnieni m 
gdy nie skarżyli się. Dostawcom 
prowiantu piaci się pelne ceny, 
wymegając dostarczenia pelno- 
wartościawych produktów. 

W porze letniej zdarzył się je- 
den wypadek ‘dostarczenia ` nie- 
świeżej sioniny, która została nic- 
zwiocznie zakwestjonowana przez 
prowjantowego post. Kaczy.skie- 
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go i zwrócona dostawcy z jedno- 


czesnem wykluczeniem go od do- 
staw. 
CHURY 

Diety specjainej w izbie cho- 
rych nie stosuje s.ę, gdyż kiero- 
wani są do niej jedynie odosob- 
nieni, cierpiący na lżejsze n.edo- 
mazgania. Poważniej chorych od- 
syłano do szpitala, w którym 
stosowano się do wskazówek le- 
karza bez żadnych ograniczeń. 

OBIADY 

Nieprawdą jest, że zatrudnio- 
|nym poza obozem przez kilka ty- 
godni dawano obiad dopiero o g. 
1f-ej. Istotnie przez kilka pierw- 
| szych dni wydawanie obiadu od- 
bywało się z opóźnieniem, które 
wyniklo jednak wyłącznie z pew- 
nych braków natury technicz- 
nej, caikowicie usuniętych po 
tych k Iku dniach. 
W GRANICACH UPRAWNIEŃ 

Zakaz otrzymywania przez odo- 
sobnionych paczek  żywnościo- 
wych leży w granicach uprawnień 
dyseypl.narnych komendanta 
miejsca odosobnienia i tylko w 
tym charakterze jest stosowany. 

WARUNKI ZDROWOTNE 

O tem, że ani warunki wyży- 
wienia, ani praca fizyczna nie 
wplywają ujemnie na stan zdro- 
wia odosobnionych. świadzzy fake 
że do dnia 1 grudnia 19381 roxu 
największa liczba przebywają 
cych w izbie chorych wynosiła 15 


czasie skierowano ogółem zaled- 
wie 5 osób, z których trzy już po- 
wróciły do miejsca odosobn'en'a. 

Odosobnieni śpią na sienn'kach 


śfan 
LaSRU 


i cel w dni świąteczne oraz słot- 
ne, kiedy odosobnieni są wolni od 
pracy. 

Nieprawdą jest, jakoby odosob- 
nionym przez kilka tygodni nie 
dawano mydła. Wydawano je do 
mycia i kapieli raz na tydzień w 
ilości aż nadto dostatecznej, o 
czem świadczy fakt, że nie była 
w tym okresie zużywane, wobec 
czego zaczęto je wydawać co 10 
dni. 

W KARCERZE 

Wypadki stosowania kary dy- 
scyplinarnej samotnego zamknię- 
cia są nader rzadkie i maksyma!- 
na ilość przebywających w aresz- 
cie jest niższa, niż maksymalna 
frekwencja w izbie chorych. Nie- 
prawdą jest, że cele przeznaczo- 
ne do tej kary, są małe, ciemne i 
wilgotne, gdyż mają one w;mia- 
ry 6,8 m. x 4,3 m, posiadaią O- 
kienka i są zupełnie suche. Dwie 
spośród posiadanych do dyspozy- 
cji cel były istotnie wilgotne, 
lecz nie były one ani razu użyte 


do mayazynowania materj. I 
nieulegających zepsuciu od wil- 
goci. 


BICIE 

Doraźne karanie w postaci bi- 
cia odosobnionych nie ma miej- 
sca. Za przewidziane w regulami- 
nie wykroczenia odosobnieni są 
karani w drodze dyscyplinarnej, 
ponadto regulamin przewiduje 
możliwość pokonania oporu „rzez 
uzycie siły, a w wypadkach prób 
ucieczki, oporu czynnego, zama- 
chu na wolność, zdrowie lub ży- 
cie personelu komendy miejsca o- 
dosobnienia, nawet użycia broni. 
Jest to zupełnie uzasadnione, w 


PO” A | praktyce jednak, ani razu nie za- 
zaburzenia żo-; 


szła potrzeba vz:orzystanią fcmo 


‚uprawnienia dla braku prób opo- 


ru 


"SŁOWA P. GREFFNERA 


! Odezwanie się podinspektora 


Greffnera do policjantów, aby 
„walili w łeb”, jeśli uznają to za 
stosowne, jest zunełnie mylnie 


I 


Od plebiscytu w Zagłębiu Saary 
,wyznaczonego na:* 138 stycznia 
| dzieli nas zaledwie 10 dni. Oddzia 
Ily wojskowe sprowadzone 7 An- 
|glji, Holandji, Szwecji dla za- 
pewnienia spokoju w czasie ple- 
jbiscytu objęły już swe posterun- 
| ku. Ale wątpliwe jest żeby ostat- 
'nio można było polegać nu owej 
niewiele przewyższającej siłę 
'3000 żołnierzy armji Ligi Naro- 


pp 


uow. 


| Jeżeli dotychczas panuje w 
Saarze względny spokój zawdzię- 
cza się te właściwie tylko dobrej 
wol: hitlerowców i organizacji 
„Frontu Niemieckiego”, bo miij- 
scowa policja Zagłębia niemal w 
'stu procentach należy do forma- 
| cyj niemieckich narodowo - so- 
'ejalislycznych. Że zaś spokój jest 
nie więcej niż względny, to wi- 
dać chcćby z takich faktów, jak 
nowe zajścia, jakie wydarzyły się 
w noc Sylwestrowa. 


micri zora com“ 

Nieznauł sprawcy napadli na 
, dozorcę jednego z szybów, z po- 
chodzenia Alzatczyka. Strzelili do 
niego kiikakrotnie przez okno i 
zostawili kartkę z napisem 
„Śmierć zdrajeum!“ W malej osa- 
dzie Iigerbrhde pod Saarbrücken 
|= do starcia między dwiema 
grupami, luterańską i socjalistycz 
ną, a w pobliżu Ueberherrn urzą- 
dzono napad nożowniczy. Na dro- 
dze, którą miał przejeżdżać samo- 
chodem jeden ze znanych działa- 
| czy na rzecz zachowania status 
„quo, ułożono nasyp z kamieni. 
i Szczęśliwie szofer w porę zauwa- 


samochód 
lrunąlby w przepaść z wysokości 
„80 metrów. 

Pozatem wiele rzeczy zdaje się 
świadczyć, że „Front niemiecki“ 


ABC — NOWINY CODZIENNE 


Teror hitlerowski w Zagłe biu Szary 
kowe kwesti oma 


ma dzieseś dni przed piebiscytem 


grubo wypchanych slomą (25 kg.i przygotowuje na wypadek niepo- 
na siennik). Brak prycz uzupeł myślnego dla Niemiec Wyailku 
n'a się. W salach i celach niema | plebiscytu opór zbrojny. Z jednej 
stołków lub ławek, gdyż izby te j 
slużą wyłącznie do spoczynku 
nocnego, a rerulamin zajęć dzien 
nych w zesadzie nie pozwala na 
przebywanie 
dn'a. 
Stołki i ławki znajdują się na- 
jtemiast w ilości dostatecznej w 
| jadalni, oraz są wstawiane do sal à 


strony wszystkim, którzy ośmie- 
lają się nie okazywać zbytniego 
entuzjazmu dla powrotu do Rze- 
szy, obiecuje się karę za zdradę 
ojczyzny, z drugiej—sympatyków 
organizuje się wojskowo. 


List? nrtzń 


Oto kwestjonarjusz jaki roze- 


w nich w 


osób, do szpitala zaś w tymże! żyj zasadzkę, inaczej 
ciągu 
| 
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e We wtorek, 8 styczna 
Państwowa nagroda literacka 


We wtorek, dn. 8 b. m. o godz. stra W. R. i O. P. przyzrawan% 
9-ej odbędzie się posiedzenie są- jest na mocy nowego statutu na- 
du konkursowego państwcwej na- grody, ogłoszonego 19 grudnia 
grody literackiej. W skład sądu 18838 r. wybitnemu żyjącemu pi- 
konkursowego wchodzą, jako de- sarzawi polskiemu za całokształt 
legaci ministra W. R.i O. P. | działalności literackiej ze szcze- 
grof. Józef Ujejski i naczelnik gólnem uwzględnieniem działal- 
wydziału sztuki, Wł. Zawistow- ności w ciągu ostatniego pięcio- 
ski, jako delegaci Polskiej Aka- lecia. Nagroda wynosi 7 tys. zło- 
demji Literatury Leopold tych. 

Staff i Wincenty itzymowski oraz! W roku ubiegłym laureatką zo- 
jako delegat Związku Zawodowe- stałą Marja Dąbrowska za cykl 
go Literatów Polskich — dr. powieźciowy „Noce i dnie". De- 
i Leon Pomirowski. cyzja jury była wówczas przyję- 

Państwowa nagroda literacka, tą niemal jednomy/lną zgodą kry- 

oficjalnie zwana nagrodą mini- tyki w przyznawaniu dziełu Dą- 


R browsiiej wysokich zalet arty- 
stycznych. 

: LJ „KB 4 LA 4 e 
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tlumaczone, jako upoważnienie 
do bicia odosobnionych. 

Wypowiedziany głośno przez 
komendanta miejsca odosobnie- 
nia rozkaz wynika z przepisów 
regulaminu, dotyczących użycia 
siły i broni w razie potrzeby, ten- 
dencją zaś jego było zupełnie ce- 
lowe ostrzeżenie obecnej przy 
item grupy odosobnionych przed 
"konsekwencjami prób oporu czyn 
nego. 


SPLUWACZKI 
Zarzut zmuszania odsobnionych 
do mycia gołemi rękami spluwa- 
czek jest nieprawdziwy. Mycie 
spluwaczek, jak również. innych 
naczyń i sprzętów oraz sprząta- Przed dwoma laty nagrodę pań 
Wacławowi 


nie sal i cel, wchodzi w zakres stwową przyznano 
wewnętrznych prac  porządko- Ś. p. Kazimierz Wyszyński uro- Berentowi, co wywołało w prasie 
wych i jest wykonywane przez ją się w r. 1890. ostrą dyskusję i zarzuty, że już 
odosobnionych. Do mycia splu; Zma.ży był jeunym z najwybitniej- przed posiedzeniem sądu było 


waczek używa się szmat, osadza- 
nych na k''ach. 
INSPEKCJE 

Inspekcja miejsca odosobnie- 
nia w Berezie Kartuskiej jest do- 
sonywana b. często, a postępowa- 
nie policjantów z odosobnionymi 
podlega specjalnie szczegółowe- nie Uniwersytetu  Jagieliońskiego 
mu badaniu. | stał na czele organizacji akademie- 

Na podstawie wyników tych | kiej „Zjednoczenie”. Z ehwiią wybu- 
inspekcyj mogę stanowczo stwier „p, wojny culopejskiej wyruszył z 
dzić, że fakty znęcania się UD | p pg;onami, jako jeden z pierwszyci 
bezmyślnego szykanowania odo- | pafiniaków. W r. 1615, odkomende- 
sobnionych nie miały miejsca. rowany do pracy politycznej, odegrał 
NIE BYDZIE DOCHODZENIA wybitną rolę w akcji niepodległościo- 

Wymienienie w interpelacji z wej okresu okupacyjnego. Po odzy- 
n- :wiska 4-ch. poli-'entów, = gkaniu niepodległości był przez | p: A 
znaczających się rzekomo spec- j wien czas adjutantem marszałka Pił- Pr: ce ge „mu 
jalnem okrucieństwem nie daje | sudskiego. Sejmowa kom'sja budżetowa 
Aa 0a" do wdro: | W styczniu 1920 roku wstąpił do wznawia swoje prace we czwar: 
żenia spec.alnego dot..zdzenia Z| polskiej służby zagranicznej, brał! tek, 10 b. m. Przed południem 
uwagi na brak onkretnych - 2] ezynny udział w rokowaniach poko-|ma być omawiany budżet Mini- 
ciwko nim zarzutów jak również | ‘owych w Rydze, w których odegra! | teystwa Spraw Zagranicznych, 
fo. °, że podczas cdkonywo:,.h poważną rolę. W latach 1923 — 27 | 


7 a Se E, -' | popołudniu zaś budżet Min. Spra- 
inspekcyj odscbnieni n' ~Sia-| by} radcą poselstwa R. P. w Mo- A Dba który w tym roku 


przygotowane nagrcedzenie Beren 
ta. Pozatem podkreślano, że dzie- 
ło Berenta, wydane w przepisa- 
nem regulaminem nagrody ostat- 
niem  pięcioleciu, nie zasługuje 
na tak wysokie odznaczenie i że 
jury właściwie przyznało nagro- 
dę Berentowi za całokształt pra- 
cy literackiej. Polemika w tej 
sprawie wywołała wkońcu zmia- 
nę regulaminu nagrody w ten 
sposób, że obecnie przyzńaje Się 
ją za całokształt artystycznej 
działalności pisarza. 


szych działaczy przedwojennego Tu- 
| chu niepodłegiościowcze młodzieży. 
Był jeenym z kierowników t. zw. 
Sexeji  IŃoronnej organizacji mio- 
dzieży naiodowej. Brał żywy udział 
w organizowaniu strajku szkolnego w 
b. IXongresówee. Następnie na tere- 


szali żadnych za” eń na weru"-| skwie, zaś od 1.10.1927 r. — radcą wywoła niewatpliwie bardzo go- 
zi iej le- stwie i basady w|.* „> 
og w miejscu odosol ie Wei a ostatnio ambasady rącą dyskusję. 


W piatek, 11 b. m., komisja ma 
się zajać budłotem Ministerstwa 
Rclnictwa. } = 


Zmarły odznaczony był krzyżem 
niepodległości, orderem Polonia Res- 
tituta 4 kl. i krzyżem walecznych. 


Odpowiedź Rządu podpisał p. 
i e Rady Ministrów Kozłow- 
ski. 4 


riusze 


słano wszystkim byłym  komba- | terminu plebiscytu, mieszkańców zwroty, iak „Rozprawi się z wa 
tantom. Jest on wypełniany w| Saary — nichitlerowców ogarnia mi Adolf Hitler lufą swego re- 
dwóch egzemplarzach: jeden eg-|takie zdenerwowanie, że gotowi wolweru". 

zemplarz zostaje w Saarbricken, | się poddać nawet najfantastycz- Zięczne pytznie 

v siedzibi Frontu Niemieckie- | niejszy tjom. z z 

w siedzibie „Frontu emieck niejszym sugestj ni.zręczne pyta ie . 


“ drugi ła się do Berlina z 
Ba s „Rozpraw. się z wami Tak postępuje szary człowiek, 


PO ja U JG pPde:€ H ter organizacja jednak antyhitlerow=, 
Ski „ZP eNCUBkIEBO rednie . skiego „Frontu wolności" śmiało 
| NOE ROR 2 2%. Zresztą — nie można się im, manifestuje: przez to samo Neun 
stjonarjusza: A dziwić. Oto jąk wygląda manife- | kirchen przeciągnał pochód z 

Imię i nazwisko; stacja „Deutsche Frontu" w mia- | tyapsparentami przedstawiające 


Data i miejsce urodzenia; 

Peiny adres; 

Czy jesteś czystym aryjczy- 
kiem, synem i wnukiem SA) 


steczku górniczem, w Neunkir-| mi Adolfa Hitlera z zawiniętemi 
chen (w znanych Dziesięciu Boy) rękawami koszuli i z rękami, u- 
ściołach). Zebrały się wszystkie, ppoczonemi we krwi po łokcie. 
i eddzia.y sztafet zwykłych, sztur- Napis by: wymowny: Chcesz te- 
aryjczyków ? , |mowych, ochronnych ze sztanda-| go, to głosuj na Hitlera! 

Czy jesteś żonaty? Czy twoja rami, Sztandary oczywiście kwa-| Manifestacja „Frontu Niemiec 
żona jest czystą aryjką? Co my- qratowe, na wzór dawnych sztan- kiero“ odbyla Si, jakby w odpo- 
śli twoja żona o Hitlerze? darów legionów rzymskich, 4 g0-| wiedzi, tego samego dnia popolud 

Czy macie dzieci? Do jakich głem swastyki pośrodku. niu. Wówczas zdawało się, że 
szkół chodzą? S -0> Następuje defiladd. Przed za-| wszyscy w miasteczku są „bronzo 

W jakiej broni służy:eś? < kończeniem demonstracji oddzia- | wi“. 

Z jakiej formacji zostałeś zde- ły śpiewają popularną obecnie| Ale rano było inaczej... 
mobilizowany ? = wśród saarskich hitlerowców sen, Francuski dziennikarz, rozma 

Czy lubisz walczyć? r tymentalną piosenkę z refrenem: | wiając z jednym z przywódców 

Czy masz prawo jazdy? Świa- „opuścić cię muszę — wszystko! „Frontu Niemieckiego“ zadał mu 
dectwo pilota ? ` : będzie dobrze, gdy wrócę“. Odpo- drażliwe pytanie: — Jeżeli jesteś 

Narysuj plan swego Seri wiada to mniejwięcej naszemu jcie tak pewni powodzenia, dlacze 
nia! Czy można zakwaterować u „Bywaj dziewczę zdrowe, ojczyz-| go stesujccie tyle teroru? 
ciebie kolegów? Czy masz strych? | pa mnie woła“. Jednak nie re-| Hitlerowiec nie petrafił na 
Piwnicę? (Plan!). fren, ale główny tekst jest naj-| zręczne pytanie równie zręcznie 

Czy masz telefon? E W tekście tą tide |iodpowieśli ży 


| Nowe morderstyo polityczne 


cykl, roweri 
w Sowietach 


Podpis. 
Podpisy dwóch poręczycieli. 
MOSKWA, 4. 1. (PAT.). — We MOSKWA, 4. 1. (PAD). — W 
wsi Fasztówka w Zagłębiu Den” prie paoniomo y wykluczono z 
| 


Charakterystyczne jest tu py- 
tanie: z jakiej formacji zostałeś 
zdemobilizowany? Odpowiedz na 

skiem, zamordowano na tle poli- | partji 4-ch. wybitnych miejsco- 
,tycznem członka lokalnego S0-| wych komunistów za wspśldziała- 
wietu. 6-ciu podejrzanym o u-|nie z organizacją trockistowską, 


to pytanie pozwoli później „Fron 
towi Niemieckiemu“ wyszukać 

dział w zabźjstwie kułakom gro-;wykrytą na tamtejszym uniwew. 
zi kara śmierci. sytecie. 


Dwa pclsxie utwory 


ne mięczyraroczowym fest valu 


Jury Międzynarodowego 


odpowiednią kartę w Reichsar- 
chiv w Sztabie Generalnym w 
Berlinie, sprawdzić informacje, 
a następmie z łatwością ustalić. 
jacy kombatanci, członkowie ja- 
I kich pułków mieszkają na teryto 
Irjum Saary. W odpowiedniej 
chwili będzie można z łatwością 
zarządzić mobilizację. 

Ażeby zastraszyć zwolenników 
status quo, hitlerowcy głoszą, że 
przeprowadzają ścisłą kontrolę i 


To- orkiestrą Bolesława Woytowicza. 
jwarzystwa Muzyki Wspólczesne,| Zarówno jeden jak i drugi z 
zakwalifikowało do wykonania |kompożytorów mlodej generacji 
na tegorocznym festivalu Towa- |reprczentowali już raz współ- 
rejestrację swych przeciwników. rzystwa, który odbędzie s.ę tego  czesną polską twórczość symfo- 
Oczywiście, jest to nieprawdopo: roku w Karlsbadzie, dwa utwo- |niczną na festivalach w Oxfor- 
dobne i próba przeprowadzania a ry polskie, a mianowicie: „Taniec | dzie („Muzyka symfoniczna“ Pa- 
ten sposób teroru moralnego jest z Osmołody' Romana Palestra illestra) i w Wiedniu („Kantata 
„naiwna, ale w miarę zbliżania sie;.„Kołysankę* na głos kobiecy z | dziecięca" Woytowicza), 


Rza zaleca samorządom 


Obniżenie ceżarów podatkowych 


Ministerstwo Spraw  Wewnętrz- 


nych, prowadzące obecnie praeco nad 
ustaleniem samorządowych prelimi- 
narzy budżetowych na rcz 1085 86, 
wydało w poroznmieniu z Minister- 
stwem Skarbu obszerną instrukcją 
dla samorzaców i ich wladz na lzor- 
czych, polajseą zasady, jakioni 
kierować się nalży przy układaniu 
i zatwierczaniu tych preliminarzy. 
KRYZYS I OBOIAŻENIA 

Na wstępie instruzcja wywodzi, że 
rząd dąży obecnie do „odciążenia do- 
chodu społicznezo poprzez zmniej- 
szenie obciążenia publicznego“ i za- 
leca samorządom, aby i im również 
ten cel przyświecał. Ze względu na 
to, że faktyczna polityka rządowa 
idzie jednak w rozbieżności z temi 
hasłami, gdyż nietylko nie zmniejsza 
się dotychczasowych ciężarów pu- 
blicznych na rzecz państwa, ale 
wprowadza coraz nowa, to „również” 
nie byłoby samo przez sięszbyt za- 
chęcające. Jednakże instruke'a za- 
wiera także szczerółowe pod tym 
względem wskazania. 

OPŁATY OD ROLNIKÓW 

I tak więo wobże szezególnie sil- 
nego kryzysu na wsi 
powinna być chniżona wysokość sta- 
wek publicznych świadczeń pienięż- 

nych, pobieranych od rolników 
na rzecz samorządów — tak w gmi- 
nach jak i powiatach, a także i w 
miastach, o ile chodzi o wvgórowa- 


ROEE I EO OPO 
wyjaśnienie 


W związku z artykulem, zamiesz- 
czonym w  czasop.śmie „ABC” z 
dnia 3.XII r. b. Nr. 340 p. t. „iiosz- 
towne budynki kolejowe w Cholnie 
skazane na zagładę” Dyrekcja Okrę- 
gowa Kolei Państwowych w Rado- 
miu prosi o bezplalne umieszczenie 
ną mocy odpowiedniego dekretu na- 
stępującego sprostowan:a: 

„Nieprawdą jest jakoby budynki 
kolejowe w Ciclmie budowane były 
skandalicznie i niesol.dnie, jak rów- 
nież nieprawdą jest, jakoby budyn- 
kom groziło zawalenie, | 

Natomiast prawdą jesi, że w kilku 
budynkach powstały pęxn.ęcia, spo- 
wodu wysadzenia gruntu pod funda- 
mentami wskutek niebywaiych mro- 
zów w zimie 1028 — 1929 r. i wia- 
śściwości gruntu na terenach na któ- 
Bek pobudowane zosiało m. Chim. 
Uszkodzen:a te zostaiy na.ycam.ast 
msunięte przez przeds.ępiorcę na jega 
wlasny koszt craz Dyrskcia zadczy.e 
czyla wszystkie fundamenty w spo- 

b gwarantujący na przysziość cał- 

owite bezpieczeństwo, — Niepraw- 

jest, że stan uszkodzonych budyn- 
k był taki, że pęknica groziły za- 
waleniem tym buaynkom, 

Nieprawdą jest, że wszystke bu- 
dynki stoją puste, Zə 113 budyn- 
ków — 32 są wykończone i od 1.30 


r. zajęte przez B.uro Koniroii Dacno-; 


.spodarcze pomiędzy W. Brytanją a 
| Blandją nie posiada cech formalne- 


dów oraz na mieszkanie dia pracow- 
ników biura. Nieprawdą jest, jawcby 
rastępowala  dewastaz,a budynków. 
są one bowiem zacezp czone od 
działań atmozierycznych. Fakt odno- 
wienia umów na niektóre lokale w 
Radomiu nie przesądza sprawy prz*- 


miesienia Dyrekcji, bowiem  wykoń- 
czenie gmachu Dyrekcji i domów. 
mieszka.nych w Chełmie, ze wzgię- 


dów technicznych i fransowych, po- 
trwać musi 2 — 3 lav”. 
Za Dyrektora Kolei Pafiztwowych 
(=) nieczytelny 
wicedyrektor Kolei Państw. 


Z nlas'yki 


Bigus POS 


Zdarzyło się tak niedawno, że mu- 
siałem narysować głowę wołu. Przy 
tej okazji sprawdziłen. jeszcze raz 
to, znane dobrze wszystkim arty 
stom doświadczenie, że wiemy drsko- 
nale, jak ten lub ów kzziełt wvglą- 
da copóty.. dopóki nie każa nam 
go narysować. Tak i ze mną. Zda- 
walo mi się dctvchczas, iż znam wo- 
łu doskonale, al2 teraz wyłoniło się 
mnóstwo wątpliwości. (Ostateczi:” 
niewiele się przestaje z bydłen.;. 
Męczyła mnie zwłaszcza niepewność, 
jak wyglądają wole dziurzi od ne- 
sa. Pamiętałom, że nozdrza tego 
szlachetnego przedstawiciela rogaciz- 
ny przypominają nieco znasz zapyta- 
nia. Ale sęk w tem, czy norwse!nie 
pisany, czy do góry nogami? Ktoś 
mi poradził, żebym zadzwonił do 
biura zleceń „Pasty“. Że niby wszyst- 
ko załatwia, więc i tu pomoże Po 
krótkim namyśle zrezyonowałem jed- 
nak z tego projektu. Nie mam prze- 
cież możności sprawdzić. czy biuro 
naprawdę połączy mnie z wołem. 
Wybrałem inny, najprostszy, jak mi 
się wydawało, środek. Posiadam ped- 
ręczną bibljotckę z zakresu sztuki, 
Otworzyłem więc szafę i zacząłom 
grzebać w książkach. Ogladalem 
przedewszystkiem ryciny animali- 
stów 17-ro stulecia. Taki Holender, 
wielbieici i wierny odtwórca natu- 
ty, chyba nie skłamie i nie będzie 


ne oplaty za korzystanie z pewnych 
urzędzeń miejskich, jak opłaty ro- 
satkowe, kopytkowe, mytnieze, któ- 
re wywołują liczne skargi ludności 
(a w swoim czasie doprowadziły na- 
wet da krwawych ekscesów. jak w 
Jadowic). 


OSZCZĘDNOŚCI 


Wobec konieczności zmaiejszenia 
ciężarów samorządy powinny ze 
względu na równowagę budżetową 
ograniczać swe wydatki, a więc nic 
powiększać etatów służbowych, nie 
podnosić pensyj, zaniechać stawiania 
nowych budynków  administracyvj- 
nych Inb gruntownego ich przebudo- 
wywania, Zalecenie bardzo słuszno. 
zwłaszcza jeśli chodzi o pensie wyż- 
szych urzędników samorządowych. 
Ale znown przykład, jaki samorzndy 
otrzymały ze strony państwa, które 


rok temu przy t. zw. przeszeregowa- 
uiu podniosło pensje we wszystkich 
wyższych katerorjach, nie był zbyt 
dobry. Dobrze więć, że się obcenie 
ąłosi inne zasady. 
GMINY ZBIOROWE 

Instrukcja zwraca uwagę na ko- 
nieczność wyzvskania przez samorzą- 
dy wszelkich możliwości eo do 
zmniejszenia swych dłnrów, jakie im 
dał dekret Prezydenta Rzplitej z 24 
paźłziernika r. z. Wreszcie zaś zaj- 
niuje się sprawą nowotworzonych 
«min zbiorowych w Matonolsce i b. 
dzielnicy pruskiej, polecając wvdzia- 
łom samorzadówym, aby najpóźniej 
do 1 marca opracowały projekty 
budżetów tych gmin na rok 1985/36 
i zaraz po ukonstytuowaniu się za- 
rządów gminnych przekazały im te 
nra'okty do rozpatrzenia i uchwa- 
enia. 


Anrlia przycotowuje 
międzynarodowy ksrtel weglowy 


W bndyńskim „Financial News“ 
ukazał się artykuł, wyrażający przy- 
puszczenie, że w najbliższym czasie 
poczynione zostaną poważne kroxi w 
kierunku zawarcia międzynarolowe- 
go kartelu węzloweso. Po wejściu w 
życie połsko-angielskiego układu wg- 
"lowego czynione będą skolei wysił- 
ki w celu ułożenia współpracy na 
terenie eksportu węqla z innymi eks- 
porterami europejskimi. 

Artykuł mówi o uczynionej swego 
czasu przez Niemcy propozycji u- 

,kładu wę”lowego z Anelją i przypu- 
ezeza, że Niemcy ponowia swoja nro- 


iog 
=ry 


Hantel relski na Bałtyku 
trurczy się 

Z dotychczasowych  przybliżo- 
nych danych, dotyczących Obro- 
ty Handlowe Polski z państwami 
bałtyckiemi, w ciągu roku ubic- 
głego w porównaniu do roku 1055 
uległy zmniejszeniu, ~ gdyż .pań- 
stwa- starały gię w drodze. re- 
strykcyj doprowadzić do rév nə- 
wagi wymiang towarową z Pol- 
ską:i w związkurz wejsciem w:ży- 
cie naszej „nowej. .taryity celnej 
przeprowadziły rewizję umów 
handlowych z Polską. 


Zbliżenie © 


ang elskc- 


Zawarte obecnie porozumienio go- 


go traktatu handlowczo między obu 
krajami, lecz jest tylko nicoficjal- 
ną tranzakcją wymienną, opartą na 
kontyngentach, dokonaną pomiędzy 
cksporterami obu krajów, którzy 
zgodzili się na podwyższenie o jed- 
ną trzecią kontynqentów na anviel- 
ski węciel i irlandzkie bydło. Tak- 
| tyeznie jednak Irłandja dzozą tej u- 
' mowy zobowiqznie się zaprzestać 


WIĄIECZNY 


blazował na temat wolich dziurek od 
nosa. „To, panie dziejku, nio żaden 
futurysta, lecz stara szkoła (dlacze- 
qo wy, młodzi tak teraz nio maluje- 
cie?) 4, 


O, jest wół! No, nareszcie... Przy- 
gladam się, zadowolony % możności 
ustalenia prawdziwego stanu rzeczy. 
Na sąsiedniej karcie bił pejzaż ze 
zwierzętami, tego samego artysty. 
Trzeba trafn, że znajdował się tam 
również wół. Rzuciłem okiem... Co 
jest, do d'abła! Ten dragi wór miał 
zupełnie inny rysunek nozdrzy, niż 
niecrwszy. W tej samej książce zna- 
lazłem jeszcze wiełe wołów. Każdy 
miał pewne szezególy łba narysowa- 
ne innczej, a wszystkie przytem wy- 
zlgdezy jak nafprerwiziwsze wozy! O 
bosa sztuko! Kłamiesz, okazuje 
się, nie od dziś; przeinaczanie rze- 
czywistości natury na prawdę sztu- 
ki to, jak widać, nie żaden wymysł 
jakichś tam „modernistów*. | 


Rozgrzeszony w swych watpliwo- 
ściach, zabrałem się raźnicj do rze- 
czy, wykańczając całość (był te 
właśnie rysunek dwubarwny, na ty- 
tułowa stronę Światecznero A BC). 
Ponieważ kolory kładem obok siebie 
deżć blisko, nie byłem pewny, czy 
cała kompozycja wyjdzie taksano w 
druku. bo tu trzeba uważać, by każ- 
da z barw trafiła dokładnie na swo- 


| pozycję, tym razem w stosunku de 
Anzlji i Polski. W dalszym eigu 
porozumienie miałoby być rozszarzo- 
ne na Francję, Belgje i Holandję. 


Omawiając te wiadomość, „Dent- 
schor Handzlsdienst* zaznacza, że 
wiadomość o propozycii niemicekiej 
nod adresem Angliji nie potwierdza 
się. 


ABC — NOWINY CODZIENNE 


T'rgl Poznańskie | PRZEW RĄADOWI 


Od 28 kwietnia do 5 maja r. b. 
odbędą się w Poznaniu Między- 
narodowe Targi Poznańskie. W 
targach tych, poza kilkunastoma 
państwami środkowej i zachod- 
niej Europy weźmie udział 10 
krajów Ameryki Południowej (m. 
in. Argentyna, Brazylja, Chile) 
oraz Meksyk i Indje. Zapowie-| 
dziany również udział Związku; 
Sowieckiego. 


Rozszerzenie 
Obrotu pocztowego 


z zagranicą 


Ministerstwo Poczt i Telegra- 
fów rozszerzyło od 1 b. m. obrót 
przesylek pocztowych za pobra- 
niem z państwami zagraniczne- | 
mi, wprowadzając wymianę tych! 
przesyłek z Watykanem, Włocha- | 
mi, Luksemburgiem i Marokkiem. 
Wartość przesyłek do Watykanu 
wynosić może 500 zł., do Włoch 
150 zł., do Luksemburga 1700 zł. 
da kiarokka 1720 zì. 


I 


| 


Licytecie w uzórw'stach | 


Licytacje nieruchomości 


tych pożyczek. 


Fółieramiijonowe zamówienia 
otrzymał Żyrardów od wojska 


Rozstrzygnięty został przetarg, 
rozpisany przez 
wojskową na dostawę materja- 
łów lnianych dla wojska. Udzie- 
lono zam.wień wartości kilku 
miljonów złotych, celem poparcia 
produkcji polskiej, Jak wiadomo 


bowiem. wojsko używa stale ma- 


intendenturę | terjałów Inianych. 


Przy podziale nowych 
wień fabryki Zakładów  Żyrar- 
dowsiich ctrzymaiy dostawy na 
1.500.000 zł, 


Eismse sp wodu zalito njà 


z orta za 

W Sadach Grodzkich zapadły 
ostatnio liczne wyroki orzekają- 
ce eksmisję z mieszkań: spowodu 
załegania z uiszczeniem opłat za 
centralne ogrzewanie. Eksmisje 
|= są oparte na nowem orzecze- 


śpodarcze 
rłandzkie 


orrzeyane 


„niu Szdu Najwyższego, które u- 
znało, że skutki zalegania przecz 
lokatora z zapłatą należności za 
„ogrzewanie , centralne, lub świa- 
tło dostarczane przez v..aścicie- 
la domu są takie same, jak skut- 
ki zalegania z komornem. 


Św.ele.twa użóstwa | 
wyd:ją nadal słarosiwa 


Planowane przekazanie samo- 
rządowi miejskicmu funkcyj wy 


i 


| 


Nr. 5 


stypa 


Przed kilku dniamł pisaliśmy o 
strasznej śmierci trzech bezrobot 
nych Polaków, koło stacji Łapy. 

Od dłuższego czasu szukali pra 
cy. Nie chcieli iść kraść, pragnę- 
li pracować uczciwie, byle móc 
wyżyć. Napróżno. Wszędzie to sa- 
mo: odmowa. 
Wszyscy trzej popełnili samobój- 
stwo strzelając do siebie, w gło- 
wę. Trupy ich znaleziono na to- 
rze kolejowym. Chcieli zginąć pod 
kołami pociągu, gdyby zawiodly 
strzały... Wszyscy trzej zaledwie 
przekroczyli dwadzieścia lat, byli 
pełni sił, pełni nadziei... 

W Dąbrowie Górniczej w po- 
dziemiach kopalni „Baśka“ od ty- 
godnia, bez światła dziennego w 
błocie i wodzie na głębokości 80 
metrów, dusząc się zgniłema, za- 
tęchiem powietrzem, siedzi 60 
przeciwko zamknięciu kopalni, 
przeciwko zatapianiu jej. 

Demonstruja, choć tyle podob- 


no. Może się coś odmieni. Lepiej 
zginąć w kopalni, na podszybiu, 
pod ziemią, w tym wspólnym gro- 
bowcu, niż wyjść tam na górę i 


ne? By patrzeć jak powoli, w nę- 
dzy umiera rodzina, by w ostat- 
nim momencie ślepej rezygnacji 


Stan Z:Siewjw 


Stan zasiewów ozimych, ustalony 


zamó- przes korespondentów roinych G. U. żnałów bezwzględnie 
EZ przedstawiał się w dniu 15 grud- 


nia r. ub. dla caiej Polsxi nast;pują- 
co (liczba w nawiasie oznacza stan 
zasiewów w dn. 15 listopada): psze- 
nica 3,6 (3,7), żyto 3,8 (3,9), jęcz= 
mień 3,5 (3,5), rzepak 3,8 (3,8), ko- 
niczyna 3,2 (3,2). 

W porównaniu więc do listopada 
zmiany są niewielkie, tylko zasiewy 
pszenicy i żyta wykazują nicznacz- 
ne pogorszenie. 


Długa i ciepia jesicń sprzyjała roz- | 


wojowi ozimin. Jak i w listopadzie, 
bujny ich wzrost spowodował w woj. 
wschodnich 1 białostockiem spasanie 
ozimin w większości gospodarstw. U 
wystąp.eniu na oziminach rdzy bru- 
natnej otrzymane z caiej Polski 81 
proc. odpowiedzi, najwięcej z woj. 
warszawskiego, ch 4:5 


A 


Nie wytrzymali. 


i głuchej rozpaczy rzucić się pod 
koła pędzącego pociągu..? Poco? 
Poco? 

Zatapia się kopalnie, zasypuje 
lub wysadza bieda1szyby. W kopal- 
niach i fabrykach Śląska reduku- 
je się tysiące robotników, Bezro- 
bocie wzmaga się, zalewa całą 
Pola::ę. 

Baronowie przemysłu i wielcy 
kapitaliści muszą strzec opłacał- 
ności swych przedsięLiorstw, 
„dbać, by zanadto nie spadła. Mu- 
szą mieć dużo, dużo pieniędzy na 
‘piękne mieszkania, wille, przyję- 
cia, przyjaciółki, kosztowne wy- 
jazdy nad ciepłe morza... Robotni 
cy mogą umierać z głodu — tru- 
dno, jest ciężko, kryzys. 
| Ustrój kapitalistyczny, ustrój 
„oparty na wyzysku i niesprawie- 
dliwości, dający wpływy żydom. 


| 


| górników polskich... Demonstrują na nędzę polskim masom pracu- 


jącym — jeszcze triumfuje. Ale 
ten ustrój niemoralny i szkodli- 
wy dla Narodu Polskiego, będzie 


» nych demonstracji już przełama- obalony. Wielcy potentaci dykta 


tatury pieniądza bawią się jesz- 
leze w najlepsze. Nawet nie wie- 
dzą, że są już na stypie pogrze- 
bowej. 

Narodowy ustrój gospodarczy, 


wiedliwe zasady chrześcijańskie. 
„TYDZIEŃ MILCZENIA” 


Po Rzymie i Medjolanie, Triest 
zorganizował „tydzień  milcze- 
nia", 

W ciągu tygodnia w ruchu q- 
„licznym wolno używać tylko sye 
kóniecze 
„nych. Na skrzyżowaniach ulic 
działają sygnały świetlne i sym- 
patyczni, niemi policajnci. Jezd- 
nię wolno przekraczać tylko w 
wyznaczonych ściśle miejscach. 
Na chodnikach nie wolno się za- 
trzymywać. 

Znakomity pomysł. Wszystkie 
drogi prowadzą do Rzymu, a wie- 
le dobrych pomysłów wychodzi z 
|„wiecznego miasta". prs: 
| Rzymski pomysł należałoby je- 
dnak rozszerzyć .i zgenaralizować. 
Taki „tydzień milczenia“ przydał 
by się bardzo np. Genewie. Żad- 
nych sygnałów, (na które nikt 
prawie nie zwraca uwagi), żad- 
nych uroczystych deklaracyj i ja- 
lowych deklamacyj—tylko „świa- 
tła. Ruch msgiby regulować, choć 
by p. Lava! z sir Simónem. Nape- 
wno czyniliby to zgrabnie z dużą 
wprawą i taktem. Jezdni nie wol 


1.7 
R. A 


sprowadzania węgla niemieckiego i | stawiania świadectw ubóstwa dla 


Komisji cennixowej| 


wzrośnie o 1.200 tys. tonn. 


ów dodatkowy kontyngent Toz- 
dzielony ma być wyłącznie na te za- 
głębia węgłowe W. Brytanii, które 
nie korzystają z dobrodziejstw u- 
mów handlowych z państwami skan- 
dynawsxicmi i stwarza jakby ekwi- 
wałont dla nich za straty, ponoszone 
wskutek porozumienia węglowego z 
Polską. 


je miejsce, eo przy pośpiesznej pra- 
cy drnkowania dzien**ka niczawsze 
się udaje. Z pewną obawą wziąłem 
więc w Święta ten numer ABC do 
ręxi. I co się okazało? Wół, jak to 
wół — poczejwe zw orzę mnie nie 
zawiodło, choń dotychczas raczej je 
lekceewa*y!em. Ale, z przerażeniem 
zcbaczyłem, że mały Jezus ma po- 
wickę na miejscu, w którem zwyk- 
la znajduje się koniec boku nosa. 
Pan Bór może wszystko, więc gdy 
zcehce, to i na takie rzeczy może 
sobie pozwolić, ale lndziom chyba 
nie przystoi tak sobia hezeereme- 
njalnie ze Świętem Dzieciątkiem po- 
czynać. Obiecajmy więc obaj na 
przyszłość, panie drukarzu: ja — tak 
w kompozycji kolory rozkładać, by 
panu pracę ułatwić, a pan — tak 
drukować i trafiać, żeby przytem 
Pana Boga nie obrażać. 


* 

Przed kwigiorti i przez całe Świę- 
ta w oknie „Ladu“, na Krakowskiem 
Przedmieściu, stała choinka. Nie by- 
ło to zwykłe, prawdziwe drzewko, 
leez jego stylizowana podobizna, a 
na niej wisiały prześliczne zabawki, 
pomysłu i wykonania Jea Kurząt- 
xowskiego. Kurzątkowski jest profe- 
sorem w Miejskiej Szkole Zdobnie- 
twa. Powiccia może: wielka rzecz, 
zabawki na choinkę to robota w sam 
raz dla dzieci. Bardzo być może, ale 
takie zabawki, jak Kurzątkowskie- 
zb, nie każdy artysta, nawet wybit- 
ny, potrafi zrobić. Nie gra tu by- 
uajmniej roli trudność, ani mister- 
ność wykonania, Są to rzeczy nie- 


wolskiego, gdyż import angielski | OSćb. ubiegających się o przy- 


noby byio przekraczać w dowol- 
znanie prawa ubogich w spra- | nie kęi.i2 |nym punxkcię. Pan Goy czekałby 
wach sądowych, uległo odrocze-! Po przedłużeniu mocy rozporzą- pewnie na genewskie sk:n'enie 
niu do czasu wydania odpowied- | dzenia o reglamentacji przoz pań. | p. Lavala, a p. Ribbentropp i Hess 


niego rozporządzenia przez Mini- stwo con aitykułów pierwszej po- 


sterstwo Spr. Wewn. 

Wobec tego świadectwa te są 
nadal wydawane przez starostwa ` 
| grodzkie w Warszawie i zwraca: | 
nie się petentów z temi prożbami 
do biur miejskich byłoby bezce- 

lowe. 


zwykle proste i skromne, jeśli cho- 
dzi o użycie materjału (papier I 
tektnika). Bardzo łatwo powtórzyć 
je według pierwotnego modela. Zdu- 
miewająca natomiast jest pomysło- 
wość, jaką objawia ich autor, po- 
sługniąc się tem tworzywem. Są to 
perełki dowcipu plastycznego, za- 
wierające w sobie więcej polotu i 
wyobraźni twórczej, niż dzieła „olej- 
ne“ na wielu poważnych wystawach. 
Kurzątkowski ma _ nmiesłychany 
wprost zmysł konstrukcyjny. Poka- 
zuje, ile można wydobyć z tak, zda- 
wa!łoby się, mało poważnego mater- 
jału, jak papier. To jest dziwny czło- 
wiek, który lubi maenackie gesty, 
bo umieszcza pół swojej duszy szczo- 
rego artysty w głupstewku na cho- 
inkę za 45 groszy. 

Do „Ladu“ przychodzt wielu arty- 
stów oglądać te cudeńka: te anioł- 
ki, ptaszki, rybki, konie, ambasado- 
rów z papiern, Śmiszne damulki z 
IPSu i SiMu. Niejeden kupuje wea- 
la nie poto, żcby wieszać na choin- 
kę, tylko poprostu, by mieć dla sic- 
bie małe areydzicłko sztuki. Na jed- 
uej z zabawek widziałem kurtkę z 
nepisem: zarezerwowane dla... Wca- 
bym się nie zdziwił, gdyby na ja- 
kimś innym kokodrylu wisiała ta- 
hliczka: „Zakupione do Zbiorów 
Państwowych“. Może te rzeczy nie- 
raz lepsze wystawią świadectwo in- 
wencji twórczej naszych czasów, niż 
niejeden pejzaż, lub martwa natura. 
które się maluje, ten tema zagląda- 
ige przez ramię. 


Wiktor Podoski. 


trzeby, wśród kupców i rzetaieśin:- 
ków warszawskich rozeszły się po- 
głoski, iż utworzona zostanie ponow- 
nie komisja cennikowa dla regulo- 
wania tych cen. 

Jak się dowiadujemy, pogłoska ta 
najzupełniej nie odpowiada rzeczy- 
wistości. Ceny na rynku kształtują 
się obcenie w ten sposób, iż Komi- 
sarjat Rządu m. st. Warszawy nie 
widzi zupełnie potrzeby urzędowego 
wkraczania w te sprawy. 

Nie znaczy to zupełnie, aby w wy- 
padku zmiany obzenej kon/unktury 
komisja cennikowa nio została powo- 
łana do życia, 


Warszawska g 


oglądaliby się nieco więcej na 
Wilhelmstrasse. Na chodniku nie 
wolno się zatrzymywać nawet dla 
towarzyskiej pogawędki. Zasmue 
ciłaby to prawdopodobnie p. Bec- 
ka, który bardzo tęskni do spot. 
kań z p. Lavalem, p. Jewticza i 
Goembasza, żyjących w trady- 
cyinej przyjaźni oraz innych wza 
jemnie sobie bliskich. 

Ciekawe jest, czy komunikat 
ogioszony po takim tygodniu 
brzmialby podobnie, jak wiado- 
mość z Triestu „eksperyment nas 
leży uważać za całkowicia uda- 
y 


| 
ietda pieniężna 


al. a 


w dnu 4 stycznia 


Dewizy: Belgja 128.35  (aprzedaż 
124.16, kupno 123.54); Holandja 
358.10 (spr. 559.00, kup. 357,20); 
Kopenhaga 115.90 (spr. 11660, kup. 
115.30); Londyn 25.00 (spr. 235.03, 
kup. 25.77); Nowy Jork (kabel) 5,26 
i pięć 6smych (spr. 529 i pięć 
ósmych, kup. 5.28 i pięć ósmych); 
Paryż 34.94 (spr. 35.08, kup. 34,85); 
Szwajcarja 171.70 (spr. 172.138, kup. 


171.27);  Stokholm 138.50 (spr. 
134.55, kup. 133.25); Włochy 4532 
(spr. 45.44, kup. 45.20); Berlin 


212.60 (spr. 213.60, kup. 211.60). 

Obroty średnie, tendencja nisjed- 
nolita. Banknoty dolarówe w wbro- 
tach  pozagiełldowych: 5.2414 —5 24. 
Rubel złoty: 4.537:—4.08%4. Dolar 
złoty: 8-9134 —8.9195. Rubel srebrny 
1.61; 100 kopiejek bilonu srebrnego 
0.70. Gram czystego złota 5.9214, 
Marki niemieckie (banknoty) w o- 
brotach prywatnych: 195419514. 
Funt sterl. (banknoty) w obrotach 
prywatnych — 25.98. 

Akcje: Bank Polski 96.00; Iilpop 
10.00—90 35; Norblin 31.00; Staracho- 
wice 12.80; Hrberbusch 39.50. 

'Tendencja dla pożyczek państwo” 
wych niejednolita, dla Listów zast. — 
utrzymana, dla akcyj: niejednolita, 


Funi daej s'aia 
Na dzisiejszych giełdach waluto- 


wych nastąpił dalszy poważny spa- 
dsk dewiży na Londyn — w Warsza» 
wie o 9 punktów (25.90), w Zurichu 
a 5 i pół (15.18), w Paryżu o 12 
(74.10). 

Dolar nieco się wzmocnił. 


Wzrszaws"a 
GIEŁ A ZBCZOWA 


-w dniu 4 stycznia 

, Ogólny obrót 4.011 tonn, w tam 
żyta 2.900 tonn. Notowano za 100 
klg.: pszenica jara czerwona szkii- 
sta 19.50—20: jednolita 18.50—19; 
zbigrana 17.50—18; żyto I-szy st. 
14.50—15; II-gi 14.25—14.50; owies 
I-szy st. 14.50—15; II-gi 13.50-— 
14.50; II-ci 18--18.50; jęczmień bro- 
warny 20.50—22; Ll-gi 18—18.50; 
II-ci 16-—16.50; IV-ty 15.50—16; 
ziemniaki jadalne 3.50—4; mąka 
pszenna gat. I-B 31—33; I-C 29—31; 
I-D 27-—29; I-Ņ 25—27; II-B 25—25; 
I-D 22—23; ĮI-F 21—22; II-G 20— 
21; III-A 15—16; mąka żytnia gat. 
I-szy do 55 proc. 20—24; do 65 proe. 
22—23; Il-gi 17—18; razowa 17—18; 
poślednia 14.50—15; otrzby pszenne 
grube 11—11.50; średnie 10—10.50; 
miałkie 10—10.50; żytnie 9—9.50 
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hijena kryzysu i bezrobocia 
Oszusiwa b. przedawnika policji 


Pod zarzutem dopuszczenia się 
całego szeregu przestępstw za- 
siadł 
przodownik powiatowej policji 
śledczej, niejaki Józef Dołęga. 
Dołęga przedstawiał się jako pod 
komisarz i od szeregu osób wyłu- 
dził poważne nieraz kwoty pie- 
uiężne pod pretekstem użycia 
woich wpływów przy wyrabianiu |S 
wsady. 


Na skutek licznych skarg po- 
szkodowanych Dołęga zawieszony 
został w czynnościach, następnie 
zaś wydalony ze służby  policyj- 
nej. Od tej chwili b. wywiadow- 
ca rozpoczął oszustwa na szeroką 
skalę. Od Władysława Włodar- 
skiego wyłudził 1.000 zł. obiecu- 
jąc wyrobienie mu posady w „Sko 
dzie“. Gdy po paru miesiącach 
Włodarski posady nie otrzymał. 
Dołęga obiecał, że znajdzie stano 
wisko w „Mirkowskiej Fabryce 
Papieru“, a gdy i to nie doszło do 
skutku, oświadczył że ma znajo- 
mości w „Prasie Polskiej" i tam 
coś odpowiedniego znajdzie dla 
petenta. W podobny sposób wyłu 
dził 200 zł. od Lucjana Szczawiń- 
skiego i 300 zł. od Władysława 
Szuby. Ponadto grasował w.ród 
włościan podwarszawskich, odzy- 


na ławie oskarżonych b. |skradzione ich właścicielom. 


[L. Ciechanowiecka 


skując za wypłacone mu pienią- )- 
dze przedmioty, które zostały 3 
W bliskiem sąsiedztwie miesz- 

Wreszcie powinęła się noga o-|ka kilku takich przemyślnych %9- 
szustowi. Obywatel włoski, Um- brotnych ludzi, którzy na szczęś- 
berto Brombini zwrócił się do Do|cie mają jeszcze zdrowie darie 
ięgi, prosząc o interwencję w tres) więc im ani głowa ani rę- 
sprawie ze swoim wspólnikiem, | ce nie odmawiają posłuszeństwa. 


Senderem Gutmanem. Chodziło o | MASZYNISTA — DRUCIARZEM | 


autobus, który Włoch eksploato- 
wał do spółki z Gutmanem. Gut- 
man miał wyprowadzić w pole cu 
dzoziemca i samowolnie korzy- 
stać z auta i inkasować zarobki. 
Dołęga zgodził się interwenjo- 
wać, lecz uprzednio zażądał 500 


Oto wykwalifikowany maszyni- 


botny, skazany na chroniczną | 
głodówkę, gnieżdżący się kątem 
w izbie zimnej jak grób, wyuczył 
się drutowania garnków i co ja- 


kiś czas wyrusza w pielgrzymkę, 


Dołęgi Gutmanowi odebrano sa- 
mochód, lecz gdy złożył on skar- 
gę do prokuratora, okazało się, 
że Dołęga działał bezprawnie i sa 
mowoilnie. Podczas dochodzeń wy 
szły najaw pozostałe sprawki wy- 
wiadowcy. 


gana. Zdziera głos krzycząc, na 
wszystkie tony— Garnki drutu! 
druuutuje!.. Od jednej zagrody 
go odegnają, idzie do drugiej i 
póty kołata do furtek aż mu otwo 
rzą, dadzą jakieś skorupy do na- 
prawienią, miskę kartofli i kawał 
chleba. Po jakimś czasie wraca 
z paru groszami w kieszeni, wy- 
chudły, mizerny, ale jakby od- 
świeżony i zdrowszy, bo odet- 
chnał wiejskiem powietrzem. 

— A mój tatuś to klatki z wikli 
ny robi — mówi mi czternastolet 
ni chłopiec, syn bezrobotnego mu 
rzekami 


Sad skazał Dołęzę na 4 lata 
więzienia i pozbawił go praw oby 
watelskich na 6 lat. W motywach 
podkreślił, że niski wymiar kary, 
zastosowany do b. wywiadowcy, 
tłumaczyć należy tem, że w okre- 
sie kiedy dopuścił się n”':ięż- 
szych przestępstw nie był już u- 


TA rarza. — Wikliny nad 
rzędnikiem państwowym. 


zł. Rzeczywiście dzięki staraniom | po okolicznych wsiach. Udaje cy- 


ABC — NOWINY CODZIENNE 


jest dość. Klatki sprzedaje wujko | miasta 


- 


W BARAXACH I SUTERENACH WAR ZAY Y 


ole i niedole barai 


bo to zdrowiej), na łysych wyd- j 


jek był majster szewcki, ale zban 
kretował. Raz już chciał skoń- 
czyć ze sobą. Poszedł do lasu „był 
by się powiesił, ale coś go tknęło, 
żeby złapać ptaka. Udało mu się, 
rrzyniósł go na Kerczelak i sprze 
dał. Bo to był szczygieł. To po- 
tem nauczył się zastawiać sidła i 


sta, ongi „burżuj“ dzisiaj bezro- ks. łapać. Rozmaite. Śpiewają- 


ce. I gołębie umie hodować. Te- 
raz mu się niezgorzej powodzi. 

A ten co klatki z wikliny, zer- 
wanej nad rzeką majstruije — u- 
trzymuje z tego całą rodzinę, zło- 
żoną z pięciu osób. Utrzymuje— 
śmieszne słowo. To znaczy, że cza 
sami oprócz ciepłej zupy, Która 
„wyrobił* sobie jako bezrobotny, 
w magistrackiej kuchni — móże 
kupić trochę umasty, czy we) 
mąki, na kluski. 

— Tylko żeby uchowaj Boże 
nie zachorował. Bo wtedy to już” 
z nami koniec... 


ZMORY 

Łatwo to powiedzieć. Rtóż po- 
trafi wytrwać dłużej niż lat pa- 
rę, na tym głodowym  wikcie, w 
tych zimnych izbach, w odzieniu 
wiatrem podszytem. Na ementar- 
nym piachu Annopola (ojcowie 
twierdzą, że właśnie na 


wi, bo wujek — łapie ptaki. Wu- tym piachu pobudowano osiedle, 


juźniercze „taboż 


powinny być zZABRGŃIÓWEC 


W zależności od rozwoju kultów, 
opartych na pierwotnych instynktach 
ludzkich, kształtujo się stosunck 
marjawitów do religji. Najistotniej- 
szym ich kultem jest cześć dla zalo- 
życielki sekty, „mateczki! Marji Ko- 
złowskiej, która też zastępuje már- 
jawitom w ich wierzo Matkę Boską. 
Płocki klasztor żeński, który zresztą 
znajduje się w tym samym gmachu, 
eo i męski, nosi nazwą irsienia Ma- 
rji, przyczem mowa oczywiście o Ma- 
rji Kozłowskiej. 

"=" dowmatyce marjawickicj panu- 
je zupełny chaos. Podstawowe zało- 
żenia, przekazane przez założęcicikę, 


stale nznpełniane sa jakiemiś widze- | turgiczne, z małemi tylko zn: anami | „nabożeństwo ujmuje pierwszą! z 


mniej ludzi. 


transponowane z Mszy rzymsko-ka- 
toliekiej. 

Kilkadziesiąt osób, obecnych w ko- 
Ściele, zachowuje się z pewną swo- 
bodą. Słychać przyciszone rozmowy. 
Ten i ów spaccruje po nawach, wi- 
tając się ze znajomymi., Na chórze 
zajmują miejsce ładne dziewczęta. 

— Czy to z tutejszej szkely? — 
pytam. u 
— Nie, to „klasztorne. 

d POO0AŁUNEK 

PRZED OŁTARZEM 


niami, czy snami, tego czy innego 
„biskupa“. Stąd też powstał prąd dg- 
żenia ku naturze, a w konsekwencji 
proparanda swobody obyczajów, 
DZIEWCZĘTA „KLASZTORNE“ 
Toteż sczazem surowa reguła czę- 
stych modłów rozluźniła się znacze 
uie. Na nabożeństwa chodzi coraz 


Ciekawy jest przebieg takiego na- 
hożeństwa. 

Mszę odprawia kapłan, lub., ika- 
planka, przyczem, ministraneż sk z! 


OBOJĘTNIE.-. 


W _ drugiej części nabożeństwa 
wierni śpiewają pieśni. Są to prze- 
ważnie znane melodje religijne. Ktoś 
intonuje pieśń „Serdeczna Matko 
Słowa jej jednak są bluźuiereze. 
Piękna, tak droga sereu polskiemu 
melodja, zwiazana z imieniem Najśw 
Marji Panny, służy kozłowitom do 
wzywania imienia twórczyni ohyd- 
nej stkty. 

Patrze na twarze wiernych. Nie 
znajduję w nich wyrazu rormodle- 
nia, jakie ezęsto obserwować można 


regmły odmiennej plei 
Właśnie rozpoczęła się mszą. | 
Ksiądz odmawia po polsku słowa li- 


Reklama 


ma niebie 


Muiożyro w zastosowaniu do życia praktycznego 


Antożyro, jeden z ostatnich wyna- | lonych w tym kierunku użyto do wy- 
lazków z dziedziny lotniczej, nic od- | pisywanin na firmamencie olbrzy- 
razu zdobył sobie uznanie w Świe- | mich liter z dvmu. Ewołucje te ogia- 
cie. Dawnych pilotów płatowcowych | daliśmy nawet u nas w Warszawie. 
rnził jego kształt, tak odmienny od | Niestety, ta postać reklamy erai 


samolotu, pozbuwiony skrzydeł, o 


swą ujemną stronę w tem, ża dym- 


poczwórnem śŚmigle, przypominają- | ne litery rozpływały się na niebie 


cem wiatrak, swoistym kadłubie i 
długonogiem podwoziu. Jednakże w 
praktyce ten duży komar wykazuje 
tyle zalet, że zaczyna budzić po- 
wezechne zainteresowanie i toruje 
sobie zwycięsko drogę ku powodze- 
niu. 
PODNIEBNA PCHŁĄ 

Lotnicy amerykańscy lekceważąco 
echrzcili go mianem „pehły”, ponie- 
waż podnosi się niemal prostopadle 
w górę i przy lądowaniu wymaga 
minimum przestrzeni. J.ccz właśnie 
ten krótki siart i takież lądowanie 
stanowi jego największy użytkowy 
plus. Niedawno w Londynie odbyły 
się próby startu i lądowania w ser- 
cu miasta, na najruchliwszych jego 
arterjach komunikacyjnych, w eelu 
zbadania, czy byłoby możliwe za- 
bieranie przez nutożyro korespon- 
dencji sprzed samego gmachu pocz- 


ty. Próby udały się znakomicie. Rów-|nich wyborów Prezydenta partie 


nież w czasie Salonu Lotniczego w 
Paryżu mechaniczny ten owad Tre 
nął przed gmach wystawy i wystar- 
tował bez najmniejszego trudu. 

AUTUŻYRO NA U5LUGALH 

REKLAMY 

Nowym wynalazkiem zaintereso. 
wali się przedewszystkiem potenta- 
ci reklamy. W obecnem naszem ży. 
cin współczesnem, gdzie pizemysł i 
hendel stanowią najistotniejszą treść 
tegoż życia, reklama gra rolę swego 
rodzaju kapryśnej, zmiennci i za- 
chłannej boginki. której oddaje się 
przesadnie  wyolbrzymioną cześć. 
Wprzęgnięcie lotnictwa do jej ryd- 
wanu nie jest rzeczą nową. 

Akrobacyj najwyższej klasy pilo- 
tów płatowcowvch snocialnie szko- 


TEE E | O CO FA O a E W KO OKO 


KAŻDY ŚWIATŁY POLAK — PIONIEREM OŚWIATY: 
JĄCY CZYTAĆ UCZY ANALFABSTĘ! 
Oto zadania Miesiąca likwidacji analfabetyzmu. 
Wskazówki w Polskiej Macierzy Szkolnej, Warszawa. Kra- 


kowskie Przedmieścia 7 m. 


za lada podmuchem wiatru, prak- 
tycznie więc okazała się zbyt kosz- 
towna i nict'w='!a, to też zanierha go | 
iej Tymczasem  autożyro, dzięki 
swym zdolnościom do nowoinezo lo- 
tn. tak zwanej szybkości minimal- 
nej, otworzyło rowe możliwości za- 
stosowania go do podnicbnej re- 
klamy. | 

Oczywiście nie czyni ono tak efek- | 
townych piructów i nie nosiada n © 
vona potężnego wiecznego pióra, 
kreślącezo litery alfabeta na ehmu- 
rach. Poprostu jak na ziemi zwierzę- 
ta pociąqowe obnosi ono transparen- 
ty, odpowiednio potężnych wymie- 
rów, które przyziemni ludzie odczy: 
tują w górze. 


OOZYWIŚCIE W AMERYCH 


Inicjatywa takiej reklamy, JAK 
dziła się w Amervce. Podezas ostat- 


wszelkie niesamowite pomysły, zro- 
polityczne wynajmowaly całe eska- 
dry autożyr, któro lecąc gęsiego je- 
den za drucim, ciącnęły plakaty a- 
eitacyjne. Olbrzymie wymiary liter, 
2 — 3 metrów każda, stosunkowo 
niewielka wysokość lotu autożyra i 
powolne jego posuwanie się w prze- 
stworzach pozwalały znakomicie oa- 
czytać napisy. "7 

Jak widzimy wie? lotnietwo nietvl- 
ko jest już bronią wojenuq, Ś:od- 
kiem komunikacyjnym i sportem po- 
wictrznym, lecz w postaci anlożira 
zaczyna wdzierać się do wazystkich 
dziedzin życia wsnółczesneco. Fau- 
tastyezne wizje Jules Verne'a coraz 
realniej się urzeczęwistnie ję. 
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‘maja mnie sasiad szeptem, widząc 
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* Dłtdrz! Ihi od świateł. Właśnie 
minietrantki w białych  korażach, 
wstępują na stopnie. Odprawia jący 


w naszych kościołach. 
Wypływa to ze specjalnej psychi- 
ki marjawiekiej. Oddając niemal 
boską cześć — ludziom, obracając 
się w atmosferze najbardziej przy- 
ziemnych instynktów, sprawy wiary 
traktują jako reirżliwy obowiązek. 
BAGNO 
Jaka to jest atmosfera, świadczyć 
może kilka faktów z zakonnego(!) 
Życia przywódców sekcinrzy. 
Wchodzimy w bamno. 
Ohydnemi praktykami marjawie- 
kiero duchowieństwa zajmiemy się 
jutro. J. 


nich za głowę i wyciska na jej u- 
stach focułunck. 
— To taki „braterski”... — infor- 

nioje zdumienie. 

Pocałunek? Czyż to nie jest krok 
ku dionizyjskim orgjom? 

Afariawici jednak potrafią zacho- 
wać formy. Pocałunki są n nich 
„braterskie”, oreje zakonników z za- 
konnicaraj „mistyczne, a nawet 
dzieci kapłanów — „duchowe*. 
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(GWCÓW 


ły choróbska i głód, że jeden 2 


mach wśród drewnianych tru- | drugim wloką się jak te muchy w 


mien, w których mieszkają ludzie 
czają się złośliwe zmory — anem 
je. gruźlica, Xkrzywica. Naprzód 
zjawia się ta pierwsza i wszolkie 


siły człowiekowi odbiera, czyni go, 


bezwoinem narzędziem, w 
nach innej zmory — suchót. 


szpo- 


Niemal w każdej izbie jest ktoś, | nA zaniose. 


kto może się wylegitymować pięk 
nie wykaligrafowanem  świade- 
ctwem o otwartej gruźlicy oby- 
dwóch płuc, albo kości — jeżeli 
jest jeszcze młody. 

Wracając 2 rezerwatu do któ- 
rego zagnano oibrzymią rzeszę o- 
fiar kryzysu — spotykam 6-lst- 
nią dziewczynkę, która prowadzi 


za rączkę maleństwo o obrzęknię- | 


|miodzie. Nijakiej siły w ręcach 
' nima. „Mój na ten przykład od ty- 
godnia leży. Goronc od niego bi- 
je, jak z pieca. Od rzeczy gada. 
Pewnie zapaliły mu sie płuca. 
Jakże mu ta do roboty iść. Nie- 
sposób. Cheba sama go na bara- 
A dziecek nie zosta- 
wie. Ośmioro drobiazgu mam. 
Dosyć z tem kramu. Dwoje ma 
kokluś. Najmłodsze tyż kaszle. A 


,w izbie ziab jak cholera. 


— To jakże będzie z tym wę: 
glem? 

— Ano bez odrôbki 
dadzą- 


tera nie 
Dopiro jak przedstawie 


j G ABER 3 8 
„świadectwo, że odrobiono robote. 


A jak nie to znowuj trzeba nogi 


jtej czerwonej buzi. Straszliwy ka! wydeptać, żeby objaśnić, że mój 


szeł wstrząsa drobnem ciałkiem. 
3 rozchylonych ust cieknie ślina. 

~- Zatrzymaj się na chwilę 
dziecko się dusi. 
lusz. 


chory. że pracować niema siły, że 


lia tyż mam z wilgoci nogi jak 


banie. Człowiek się nałazi jak 


To pewnie kuk- głupi, a tu przez ten czas mój 


zdąży umrzeć, a woda w garn- 


— A tak — powiada mała — | kach pozamarza. 


kokluś. Ja miałam najprzód, po- 


Mój miły Boże, Tak to wyglą- 


tem wszystkich zaraziłam — do- dają w praktyce piękne teorje oj- 


daje z chełpliwym wyrazem twa- 
rzy — nawet najmniejszy braci- 
szek też już kaszle. 

Miła, delikatna blondynka ' 
przedwcześnie postarzała wycho- | 
dzi z domu, „wita radośnie 
towarzyszącą mi p. Janczarów-| 
ną, anielicę z sekcji barakowej, 
(tę sekcję założył niestrudzony 
ojciec Leon), dziękuje za ubra- 
nia, za pomoc prawną i wyrobie 


nie bezpłatne dokumentów, a po- zwyczaić. 


tem dodaje. 
— Potrzebne 


ców miasta. Powicdziano sobie: 
dość demoralizacji. Barakowcy. 
poprostu przywykli do swego lo- 
su.. Żyją na łaskawym chlebie. 
¿Uczą się żebrać... Liczą na zasił- 
p Kiu Ba! nawet z prowincji cig- 
gną ludzie do stolicy, na „beze 
domność”. (Takie zdanie wydru- 
kowano z okazji konferencji pra- 
sowej, jaka odbyła się w magi- 
stracie). Trzeba ich od tego od- 
Przestańmy „wspoma- 
gać" ich, skończmy z kszpłatnem 


były te papiery, |rozdawnictwem węgla i kartofli. 


bo mi wczoraj moją Jankę zabra- | Chcesz jeść — zapracuj sobie na 


li do szpitala. Szkarlatyna. A! 
Helka została. Będzie na obser- 
wancji, bo tyż ma gorączkę. Jak 
upiór czerwona. 

- — Pani się nie boi zarazić. 

— O! mnie kabałarka mówiła, 
że mam takie ciało, którego się 
nie chwyta żadna zaraza... 


„ODRÓBKA* 
Niedawno ` rzucono zdrową 


ło... 
Zapomniano o jednem. Że lu- 
dzie, którzy po lat pięć, cztery, 
siedem wegetują w warunkach u- 
rągających elementarnym poję- 
|ciom o „higjenie mi leszkaniowej”, 
| którzy odżywiają się wasserzup- 
ką, a w zimie przebywają na dwo- 
e w łachmanach, wiatrem pod- 
szytych. 


dzisiaj kwalifikują: ię 


myśl „podnoszenia godności” "u- w większości do szpitali, kolonis 
dzi, którzy -— jak twierdzą miaro-, 1 zj pomi i przytułków sdla lu- 
dajne czynniki, zaczynają być na- | dzi niezdolnych do pracy. e 
łogowymi bezrobotnymi. Tymczasem szpital? są przepeł- 

— Do tej pory — powiada jed- nione, brak miejsca dla chorych 
na z kobiet — dostawała się zupę: a jedyną odpowiedzią miarodaj- 
za 5 groszy — czasamy węgiel ijnych czynników jest — bezradne 


kartofle. Teraz będziem musieli rozłożenie ramion. 
odróbkę za w robić. Przy kopa- Pod względem biglefioshin 
niu wałów pracować. Rozmaicie.ii opieki lekarskiej, stosunki 


— To chyba lepiej niż jaimuż- na Annopolu, na Lesznie, na O- 
nę dostawać? kopowej przedstawiają się wprost 

— Może i lepiej — przecie kaž- fatalnie. Opowiem o tem w naj- 
den z nas chętnie do roboty nój- bliższym numerze. 


dzie. Ale nas tu już tak wymęczy- (d. c. n.) 


Srt 120 J. Kuszel i E Bałucki „Przegrana“. 
Tego nie zniósłbym — i szczerze wyjaśnił całą sytuację. 

Skałkowski słuchał bardzo uważnie, chrząkał, przy- 
takiwał, targał dlugi wąs, i wyrażając całem swojem 
jestestwem glębokie współczucie, jednocześnie coś Toz* 
ważał. 

Widocznie powziął postanowienie, gūyż spojrzał na 
zegarek i wstał. i } 

— Niech pan.. właśnie tego, jak się nazywa... niech 
pan będzie spokojny. Z tą panią, właśnie — skinął 
w stronę drzwi — wszystko będzie w najlepszym po* 
rządku. Pogadam z nią. Wogóle wszystko będzie dob- 
rze. 

Mocno potrząsnął za rękę Barczyńskiego i zanim ten 
zdąrzył zapytać, co zamierza uczynić, wyleciał z pokoju. 

Pan Skałkowski należał do ludzi, trzymających się 
zasady, że trzeba kuć żelazo, póki gorące. Toteż w kwad- 
rans później panna Lola Wyszowiecka ze zdziwieniem 
obracała bilet wizytowy: „Wojciech Skałkowski*, Wie- 
działa, że Skałkowsey byli ich krewnymi. 

— Może do starszej pani, Zosiu? 


— Nie, proszę pani. Ja też tak myślałam, ale ter pan 
wyraźnie powiedział, że ma interes do panienki — od- 
powiedziala pokojowa. 

— Poproś tego pana do salonu. 

Przy wejściu panny Wyszowieckiej Skałkowski wstał 
i skłonił się z godnością. 

— Przychodzę w sprawie delikatnej i zanim Ją 
przedstawię pani, poproszę o jedno — niech pani raczy 
mnie wysłuchać. Ośmieliłem się przyjść do pani z róż- 
nych powodów... hm... właśnie z różnych... Między in- 
nemi pozwolę sobie powiedzieć, że jestem właśnie 
w pewnem pokrewieństwie z rodziną pani, pozatem 
chodziłem do szkół ze 6. p. ojcem pani i długie lata ży- 
łem z nim w serdecznej przyjaźni. 


Panna Wyszowiecka podała mu rękę i wskazując 
krzesło, powiedziała: 

— Proszę. Słucham pana. 

— Los zrządził, że po wojnie Światowej straciłem 
wszystko, Nie chciałem pójść do krewnych na łaskawy 


J]. Kuszel i E Bałucki „Przegrana“. Str. 117 
Wymówił to dziwnym głosem. Słowo padło jak ol- 
brzymi, ciężki młot i w jednem mgnieniu zmiażdżyło 
wszystkie nadzieje. 
Usłyszał płacz dzicwczyny. 
Tak. Powinienem był dawno zauważyć, że pant 
go kocha — powiedział przeciągle. 

— Nie kocham go, nie kocham! Nie chcę go znać! 

Dromer stał nieruchomo, odwrócony do okien. Gwal- 
towny protest był potwierdzeniem domysłów — niepo- 
trzebnym, bo się już wszystko wyjaśniło, ale bolesnym. 

Minęło kilka chwil, długich jak wieczność. 

Powoli wyprostował się. Jego silna natura była da- 
leka od takich nczuć, jak obrażona duma, złość, za- 
zdrość. Pierwszy raz w życiu sięgnął po osobiste 
szczęście, lecz za długo medytował i oto doczekał się, 
że uprzedził go inny. Wierzył niewzruszenie, że Lola 
należy do kobiet, które naprawdę kochają tylko raz. 

: Odwrócił się, całkiem opanowany zewnętrznie: 

— Wszystko będzie dobrze, panno Lolu. Musiało 
zajść tylko między wami nieporozumienie. Jedyną po- 
ciechą dla mnie jest to, że pani wybór padł na Barczyń- 
skiego. Mówię o ludziach tylko wtedy, kiedy ich znam. 
To bardzo porządny, szlachetny człowiek i też kocha 
panią. Będzie wam dotrze. 

Lola nie odpowiedziała. 

— Nic tu już po mnie, wyjeżdżam, panno Lolu. Do 
końca życia będę zawsze kochał panią. Z całego serca 


życzę pani... wam... — poprawił się — dużo szczęścia 
— Niech pan nie wyjeżdża, panie Adamie... 
— Muszę — rzekł twardo. 


— Niech pan nie zapomina o mnie. 
pana lubię. Myślałam nawet, że może,... 
i wyjdę za pa zamąż. 

Tłoczące się do oczu łzy przeszkadzały jej w mówie: 
niu. 

— A teraz... wszystko to, wszystko przez njego 

— Kocha go pani? 

Wyprostowała się dumnie. 

— Kocham. Nie będę kłamać. Kocham. Ale ro wiecej 
w źżwciu nie zobaczę. I wszystko to przejdzie. 


Pan wie, jak 
pana pokocham 


I >» 

SCEN  |-wT TG 
J=: | 5—37 

I ACY 4 

—1- 2| 14—5 
| Przys 

SOBOTA wi iw: 
EANES 


Dziś św. Telesfora 
Jutro Trzech Króli, 


| moj R ZO osa | qądi cr Sasi 
Chrurno i mreźio 


"czoraj o godz. 7 rane  zanoto- 
wano temperaturę: cd —27 st do 
—15 st. w Wailcńsk'em, na Podlasiu 
i w północno - zachodniej części Po- 
lesia, od —1 st. do —8 st, w Wiel- 
kopolsce, na Pomorzu, Mazewszu, 
wyżynie Malopcizkiej, Ślącku i Pod- 
halu, a od —8 st. do —17 st. w po- 
zostałej części kraju. Opauy za dobę 
ubiegłą ogarręly większą część Pol- 
ski, z wyjątkiem Pomorza. Wiziko- 
polski i wschodniej części Wileń- 
szczyzny. ` 

Szata śnieżna w górach znacznie 
wzrosła wskutek obfitych cpadów i 
wynosi obecnie: 7 cm. w  Wecrcch- 
cie, 11 cm. w Iwoniczu, 22 cm. w 
Krynicy, 43 cm. w ZŻakzspanem, 65 
cm. przy Morskiem Qxu i 71 cm. na 
Hali Gąsienicowej; śnieg puszysty. 
Na nizinach pozostaje bez zmian. Na 
Pomorzu i w Wielkopolsce, oraz czę- 
ściowo na Mazowszu śnegu brak. 

Przewidywany przebieg pogody 
do południa dzisiejszego: Wileńskie, 
Polesie, Wołyń, Podole i Małopztska 
wschodnia: chmurno i mroźno. Slabe 
wiatry południowo - wschodnie i po- 
łudniowe. Pozostałe dzielnice: maj- 
pierw pochmurno, miejscami mglisto, 
lub drobny opad, potem zachmurza- 
nie zmienne. Wzrost temperatury, aż 
do odwilży, począwszy od zachoadu* 
kraju. Słabe wiatry południowe, prze- 
chodzące w umiarkowane i perywite 
— zachodnie i północno - zachcednie., 
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Zażądali wódk 


i ze swastyką 


a nie otrzymawszy jej rozbili bufat 


RYBNIK, 4.1. Podczas zabawy w 


Związku Powstańców-Uchodźców z 


powiatu raciborskiego w Niewiado- 
miu Dolnem, powiatu rybniekiego, 


| doszło do krwawej awantury między 


gośćmi a grupą młodzieży niemiec- 
kiej z „Deutsche Partei“, która o 
północy wtargnęła na salę i wśród 
okrzyków „Heil Mitler!" zażądała 
nedania wódki w butelkach, na któ- 


rych winna znajdować się swastyka 
hitlerowska. Gdy rozbrykanym a- 
wanturnikom oświadezono, że taką 
wódkę moga otrzymać tylko w Niem- 
czech, banda domorosłych hitlerow- 
ców zdemolowała cały bufet, pobiła 
kilku gości na sali, poczem uciekła w 
niewialomym kierunku. Kilku awan- 
turników zdołało zbiec do Niemiec. 


Moda picia eteru 


rozw.e'mo3żn.ła 


PSZCZYNA, 4.1. Na całym Ślą- 
sku, a szczególnie na terenie powia- 
tu pszczyńskiego, zakorzenit się w 
ostatnim czasie zwyczaj picia eteru. 
Szczególnie wielkie ilości eteru wy- 
pija miodzież, co odbija się ujem- 
nie na jej zdrowiu. 

Na tem tle przed sądem w Pszczy- 
nie odbyło się juz kilka rozpraw, O- 
statnio na ławie oskarżonych zasiad- 
ło czterech młodzieńców w wieku od 
1S do 25 lat, oraz jedna dziewczyna, 
których prokurator oskarżył o prze- 
chowywanie względnie używanie e- 
teru. 


Wiel a tr dzież f ter 


w śródmeścu Ka.ow'c 


KATOWICE, 4.1. Przez podkop 
w murze złodzieje włamali się do 
suładu futer Oskara Scharfa, przy 
ul. 3 Maja 2, skąd skradli 330 roż- 
nych skórek i 16 płaszczy futrza- 
nych, wartości około 23 000 zł. 


Pcoqłoski o mordzie rytużlnym 


wśród wiośŚcia 
WILNO, 4. 1. —Miejscowa pra- 
sa żydowska donosi, że znalezione 
pod Konstantynowem zwłoki mio- 
dego chłopca chrześcijańskieg, 
nazwiskiem Kordjew, i w związku 
z tem powstała pogłoska o mor- 
dzie rytualnym. Pogłoska ta utrzy 
muje się wśród chłopów białoru- 
skich, chociaż komisja sądowo - 
śledcza orzekła, iż Kordjew zmar. 
z głodu. 


Wśród żydów na tem tle po- 
wstał popłoch 1 wileński rabin Ru 
binstein otrzymał alarmujący list 
od współwyznawców, którzy pro- 
szą o interwencję władz, gdyż nie 
są pewni życia. 


Naskutek interwencji rabina 
naczelnik wydziału bezp.eczeń- 
stwa przy województwie wileń- 
skiem postanowił wysłać do Ko- 
bylnika i Konstantynowa specjal- 


n bialorusxich 

nego delegata, który zbada spra- 
wę na miejscu i ma 
spokój. 


Żydswska szajka 
aferzysiów po_oiowych 

PUŁAWY, 4. 1. — Policja 
wpadia na trop aiery poborowej, 
uprawianej przez kilku żydów. 
Na czcle szajki aferzystów pobo- 
rowych stali: Abraham Ta_gen- 
baum i Zjawel Cukierman. Upra- 
wiali oszużańczą działalność na 
terenie PKU w Puławach. Na po- 
lecenie proxura:cra zresztowano 
30 osób, spośród których 10 osa- 
dzono w więzieniu, a przeciwko 
20 zastosowano wysokie  kaucje 
jako środek zarobiegaw „wy. 


SEN ZZ ARE NĘ. 


e s . 
się na $ąs;tu 

Część oskarżonych nie przyznała 
się do winy. Inni tłumaczyli, że u- 
żywali eteru tylko w czasie choroby. 
Natomiast oskarżona  Solorzówna 
przyznała się otwarcie do stałego u- 
żywania eteru. Oświadczyła ona, że 
częstowała również tym  narkoty- 
kiem kobiety, najęte do kopania 
ziemniaków, i zdaniem jej, kobiety, 
które wypiły eter, znacznie wydat- 
niej pracowały. 

Sąd skazał Solorzównę na ty- 
godnie aresztu, czterem młodzieńcom 
zaś wyznaczył po 1 do 2 tygodni 
arcsztą. 
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Wpadł pod lód 


1 -1 tx uczeń gimn. 
TORUŃ, 4. 1. — Na zamarznię- 


tej odnodze Wisły w parku miej-! 


skim ślzgali się dwaj chlopcy: 
13-letni uczeń gimnazjalny Har- 
|ni uczeń szkoły powszechnej, Sta- 
nisław Guzicki. W pewnej chwili 
lód załamał s'ę pod chłopcami, 
którzy wpadli do wody. Guziekie- 
go uratowano, Dobslaff jednak 
utonął i dopiero po gedzinie wy- 
dobyto z wody topielca, 


zapewnić! 


Działacz sznecyjny 
zasieszony 
w urzę .ow.n:u 


LWÓW, 4.1. Lwowska dyrekcja sarza hipotecznego dopuścił 


kolejowa zawicsiia w urzędowaniu 
naczelnika wydziału mzchaniczne- 
go w Przemyślu, inż. Kuczyńskie- 
go. Kuczyński przybył do Przciny- 
śla przed 10 laty z Poznania, gdzie 
miał jakąś sprawę o niedokiadno- 
ści w magazynie zasobów. Pe tej 
aferze inż. Kuczyński przybył do 
Przemyśla, gdzie cagrywał wielka 
„rolę w micjscowej organizacji sa- 
|nacyjnej. Inż. huczylissi osiarżo- 
ln; jesto nadużycie swej wiedzy. 
IW tej sprawie rozpoczęło się śiedz 
two, w którem ma my. przeslucha- 
nych około 170 świadków, 


ABC — NOWINY CODZIENNE 


ry Dobslaff, syn rzeźnika i 14-let- spowodowali ubyt * 


Ucel} z potz 
i rzucił się 


KRAKÓW, 4.1. Na torze kolejo- 
wym pod Bronowicami znaleziono | 
negdaj zwłoki mężczyzny z licznemi 
ranami na głowie i twarzy. Iden- 
tyczność ofiary oraz przyczyny sa- 
mobójstwa zdołano wyjaśnić dopie- 
ro później, Denatem okazał się Ja- 
rosław Korczyński, architekt z Rab- 


Ztciwałe włimanie 


w Łodzi 


ŁÓDŹ, 4.1. Do składn firmy 
„Karpaty“, przy ul. Naftowej 11, 
dokonano nocą zuchwałego wła- 
mania. Włamywacze ubezwiadnili 
najpierw dozorcę nocnego, Vran- 
ciszka Łuszczyńskiego i zamknęii 
go w stajni, a potem owworzyli 
sklep kluczami, które zabrani od 
niego, i rozpruli kasę ogniotrwa- 
łą, z której zabrali 2.916 zł. nie ru 
szając znajdujących się w kasie 
weksli i dokumentów. 


ekalni [lekarza 
pod [ocią1 


ki. Cierpiał on od dłuższego czasu 
na rozstrój nerwowy i celem zasięg- 
nięcia porady lekarskiej udał się do 
jednego z lekarzy chorób nerwo- 
wych. W pewnym momencie, gdy o- 
czekiwał swej kolejki, Korczyński 
zmienił nagle swój plan, szybkim 
krokiem opuścił poczekalnię lekarza 
i podążył w stronę Bronowice, gdzie 
znalazł Śmierć na torze kolejowym. 


Nowych ubrań n 


Statek „Wani.“ 


zaio ął w Gd ni 

GDYNIA, 4, 1 — Wsku: k wa 
dliwego przycumcev ania zerwał 
się na nadbrzeżu Wilsonowskiem 
statek „Wanda” i zatonął przy 
buduącem się molo. Szn..:pa ra- 
towniczą uratował. znajdujące 
się na statku osoby. Statek „Wan 
da“ stał w porcie gdyńskim od 
czasu niefortunnej wyprawy gru 
py żydów z Łodzi do Palestyny i 
był obłożony aresztem. 


ikt ne zama via 


Wszys ko przerabia s> i n.cue 


Interesy krawców warszawskich u- 
legły w ostatnich czasach znaczne 
mu pogorszeniu. W porównaniu z se- 
zonem wiosennym zapotrzebowanie 
na nowe garnitury i palta spadło 
blisko o 50 procent. 

Krawcy warszawscy widzą dwa 
uowody takiego stanu rzeczy. Po 
nierwsze — do zmniejszenia się lie 
by zamówień przyczyniło się znacz- 
nie to, iż krawey systematycznie 
[EEEE pitne OBO) 


Korkurenci monopolu solne?0 
Warzży.i sól i hand:oxali ną 


SAMBOR, 4. 1. — Sąd Okre- 
gowy na sesji wyjazdowej w 
Drohobyczu rczpatrywał sprawę 
49 mieszkańców wci Kclnce, ð- 
skarżonych o to, że bezprawnie 
czerpali ze źródeł seluycn wodą i 
warzyli sól, sprzedając ją, cze: 
-iu Mono 


Znowu skand 
przed 5$7dermn 


Na dzień wczorajszy wyznaczo- 
ny był w Sądzie Okręgowym ter 
min procesu b. sędziego i pisarza 
hipotecznego w Otwocku, Stanisła 
wa Stanisiawskiego, oraz dwóch 
urzędników: Borysa Annaczenko 


| Henryka Bachiewicza. 


Stanisławski na stanowisku pi- 
się 
szeregu nadużyć na szkodę klien- 


„tów, prowadząc podwójną buchal- 


terję i pobierając od interesan- 
tów nadmierne oplaty. Podczas 
|kontroli okazaio się, że pomoc- 
„nik Sianislawskiego, Bachiewicz, 
podrabiał podpisy w księgach 
„wieczystych, Annaczenko zaś po- 
pelniał również nadużycia i oszu- 
„stwa. Charakterystycznem jest, że 
afera b. piszrza hipotecznego wy- 
dala się dzięki Annaczence, który | 
zjawił się w prezydjum sędu po 
wydaleniu go z posady i oskarżył 
| Stanisławskiego. 
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— Może. 
Nie próbowała zatrzymać Dro 
przeczucie, że wkrótce go spotka. 


Siedziała nieruchomo nad książką, nie widząc liter; 
mknęły urywki pogmatwanych myśli, na dnie duszy 


wzbierało rozgoryczenie i żal po 
Jeszcze nie tak dawno, czytając 
że w najprostszych przeżyciach 
rozmyślnie komplikują wydarzenia 


bie urojonemi wątpliwościami spraw uło im specjalną 


przyjemność. Nasunęło się porówn 


ną, wtedy przestraszyła się bardzo wyraźnej analogji 
i zarumieniła na wspomnienie o przepowiedniach Dro- 


mera. 


„Nieporozumienie“... nie, to coś znacznie poważniej- 


szego, ale co — nie chciała szukać 


lenia. Miała wrodzone poczucie sprawiedliwości i bez 
wahania przyznałaby rację Dromerowi, 
działa, że jej informacje o Barczyńiskim były uiożone , 


tendencyjnie, i dotyczą jedynie 
przytem obserwowane ze znaczne 


przedstawić rzeczywistość w oświetleniu 


Podług niej fakt pozostawał 
u siebie tę dziewczynę, daje o jed 


jest. Jej prostolinijna natura przy braku doświadczenia 
życiowego w dziedzinie uczuć nie mogła zrozumieć, że 


niekiedy kompromis staje się n 


nością wypiywcjącą z innego 


* 
2 


Skałkowski zapukał lekko i wszedł do pokoju Bar- 


„Przegrana“. 


mera, miała złębokie 


J. Kuszeł i 


E Bałucki „Przegrana”. 
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= Proszę. Bardzo chętnie pomogę panu. 
— Mówiiem panu, że pana Nina jutro się wyprowa- 
dza. Nie wiem jednak, czy napewno to zrobi. Zależy mi 


polu Solnego. Większość oskarżo 
nych uprawiała pree'.er niele- 
galnego warzenia soli zawodowo 
i już kilkakrotnie byia karana za 
to przestepstwo. Sad skazał 
wszystkich oskarżenyca na kary 
po 4 do 6 tygodni bezwząlędnego 
aresztu 


ze Otwzcxa 
Oxragowym 


Stanisławski nie przyznaje się 
do zarzucanych mu przestępstw i 
dowodzi, że pzn' "ania wyższych 
oplat winien jest wydalony przez 
niego Annaczenko. 


"Ze względów formalnych spra- 
wę b. sędziego odroczono, 


RADJO 


WARSZAWA 
Sobv.a, da. 5 si,cznia 


6.45 — 6,48 Kolenda. 6.48 — 6.52 
Liuzżyka (pł). 652 — 4.06 U.mnau:y- 
ka. ś0/ — i13 D. c. muzyki (pł). 
145 — 1,25 Dzenn.x poranny. 7.25— 
7.55- D. e. muzyki (pi). TS- == T40 
Cuwuka pań uomu. 7.40 — 7.50 Za- 
powitóź programu. 740 — BUY hon 
cert reki. GU0 — 11.57 Frzerwa. 
1157 — 12.00 5ygual, 12,00 — lżu3 
licjinał. 12,03 — 1205 Wiadomości 
metcor. lżlG — 12,10 Przeprąd Pro- 
sy. 1210 — 130 „anane marsze”. 
13.60 — 15.05 Dziennik poruunicwy. 
15.605 — 13.50 Muzyka (p). 13,50 — 
15.30 Frzerwa. 1350 = 10.35 Wa- 
domęści o exs. | pui. 15.59 — 15.45 
Przegąd gieidowy, 15.45 — 10,50 
Najnowsze nagrana na pi. 1600 — 
17.00 Teatr wycoraca.. Li.0u—=1i,50 
iasczeńsiwo z Ostrej bramy. 16.50— 
15.00 „Sztuka obcowan.a z ludzmi”, 
16860 — 1810 „brzegiąd prasy”. 
16.10 — 18.15 „życe kulturane i 
art. stolcy'. 18.15 -— 18.45 Cezar 
+ranck: Sonaia na skrzypce. 18.45 — 
18.00 „Kobie pracującz w Rosji So- 
wieck.ej”. 19.00 — 19.40 1*eŚm. 19,20 
19.30  „Oatrów  wiekopo:ski". 


przechodzą do sprzedaży i roboty w 
brań nie na raty, ale za gotówkę. Po 
drugie zmniejszenie się obstalunków 
na nowe ubrania połączone jest z 
wielkim wzrostem poprawek, prze- 
róbek i nicowania ubrań starych. 
Zakłady krawieckie, zajmujące się 


z- | wynajmowaniem fraków i smokin- 


gów w okresie karnawału również u- 
skarżają się na brak klientów. Je- 
szeze w roku ubiegłym zamówień na 
wypożyczenie strojów balowych by- 
ło o tej porze bardzo dużo. W roku 
bieżącym zaś bardzo niewielu przy- 
chodzi klientów — już nie wvpoży- 
czać, ale choćbv... dowiadywać się o 
możliwości i warunkach wypożycza- 
nia. 

R WPRO TROSZE) 


Na orrzznie dużej stac) 
„4 kr, węgla ra dbe.. 


Pasażerowie, korzystający z usług 
P. K. P. na szlaku Warszawa — No- 
wy Dwór skarżą się, że żadna ze sta- 
cvj, polożonych na tej linji, nie ma 
odpowiedniego budynku, w którym 
możnaby się schronić przed zimnem. 

Stacie w Nowym Dworze, Jabłon- 

nie i Chotomowie są tak ciasne, iż 
mowy nienia, aby mogły pomieścić 
wszystkich pasażerów, oczekujących 
na odejście pociągów.  Pozatem 
| wszystkie stacje na tej linji nie są 
zupełnie ogrzewane. Panuje w nich 
chłód, taki sam, jak i na dworze. 
Spowodowane to jest zbyt małemi 
przydziałami opału. Taka stacja, jak 
Nowy Dwór, otrzymujo na opalenie 
budynku stacyjnego... 4 kilogramy 
węgla na dobę. 


Oburzenie pasażerów jest tem 
większe, iż stacje te mają dość po 
kaźny obrót dzienny, wynoszący W 
zależności od wielkości stacji od 500 
do 2000 zł. . 


W takiem postepowaniu władz ka 
lcjowych pasażerowie widzą lekce- 
ważenie przez kolej ich potrzeb i in. 
teresów. 
ta 


wesołej lwowskiej fali”, 21.30 Wia- 
domości sport, 21.45 „Skrzynka pocz 
towa tecnniczna”. 22.00 Koncert rekl 
22.15 „Wierna siużącą”, 22.25 Muzy- 
ka (pł.). 23.00 Wiad, meteor. 23.05 
Muzyka tan, 


Progarmy na niedzielę 6 b, m. 
KATOWICE 
, 9.55 Program. 10.05 Muzyka (pł.). 
10,40 Nabożeństwo. 12.05 „Co sty- 
cnać na Śląsku” 13.00 „W sląssiej 
Częstowiów.e", 14,00 Koiendy, 14.23 
| Muzyka (pl). 1506 Tr. z Wina 
15.15 Poiki i oberki (pł.). 15.25 
Skrzynka. 15.35 Kciendy (pł). 15.4% 


nastawienia psycho- 
logicznego albo ze zbiegu okoliczności 


na tem ogromnie, a nie chciałbym być brutalny wobec 
kobiety. W razie czego, możeby pan powiedział, że pokój 
wynajęty lub coś podobnego. 

— To się da zrobić. Niech pan będzie spokojny i na 
mnie liczy. Nie przypuszczaiem jednak, że tak się dała 
panu we znaki. 

Uwaga ta może była zbyt poufała, ale pan Skalkow- 
ski „w cywilu” poza godzinami służboweami, stawał się 
innym czowiekiem. Bezwiednie przybrał ton starszego 
przyjaciela. 

Barczynski nie zauważył tego. Czuł potrzebę podzie- | 
lenia się z kimś swojemi kiopctami, a nawiązana roz- 
mowa poczęła biec już swoim torem. 

— Nie ma pan pojecia, co ja z nią mialem. — I opo- 
wiedział historję poznania panny. Niny, jej przyjazdu 
i telefonicznej intrygi, która go poróżniła z pewną oso- 


utraconym spokoju. 
powieści, dziwiła się, 
ludzie, zdawało się, 
, jakby dręczenie sie- 
anie z sytuacją włas= 


odpowiedniego okreś- 


gdyby wie- 


strony zewnętrznej, bą, na której mu bardzo zależało. 
j cdległości, mogiy — Pewnie chodzi wiaśnie o tę pannę, co tu przycho- 
fałszywem. dziła podczas pańskiej choroby? 


faktem: jeśli trzyma — Tak — odpowiedział Barczyński, dotknięty nieco | 


en dowód więcej, jaki obcesawością pytania. ? 
— Panna Lola Wyszowiecka? | 
— T..tak. 

ieuniknioną  koniccz — Przypuszczam, że pan właśnie z zaufaniem się du 


mnie odnosi, więc właśnie mówię szczerze. Nawiasem 

„ mówiąc, to właśnie Wyszowieccy są moi dość bliscy 
krewni, choć właśnie się im nie narzucam, tego. Poco 
mam kłuć ich w oczy właśnie pcrtjerem. 


* 


czyńskiego. : i — Panna Loia jest za mądra, by zwracać na to 
— Proszę niech pan s'ada, panie Skalkowski — uś- uwagę. 

cisnął mu rekę, wszazał fotel i przysunął pudełko z pa- — Aleś zakochany, ptaszku — myślał pan Skałkow- 

pierosami. — Ch.iaiem porczmaw.ać trochę — zaczął ski — skoro wierzysz nawet w mądrość kobiecą, — 

z pewnem zażenowan:cm. — Mam dużo kłop.tów. A głośno dedai: 


Skalkowski pckiwał głową: 
SUCK 


— Kto ich niema!!!... 


— Chciałem poradzić się pana. 


Pozo pan 
2 każdej sytuacji można znalźć wyjście. 


— Jeśli mądra dziewczyna, to powinien pan jej wy- l 
tłumaczyć. í 

— Nie mogę pójść do niej, bo mnie nie przyjmie. 
a jeśli nawet wysiucha, jestem pewny, że nie uwierzy 


się przejmuje? 


|kiamowy. 22.15 


19.50 — 19.45 k.osenki Marieny Die- 


tch, 19,45 — 19.50 Program na Inauguracja odczytów, 19,45 Pro- 


dzień nast. 19.50 — 20.00 Wiadomo- 81am. *1.30 Wiad. sport. 21.45 „Be- 
ści spori. 20.00 — 20.45 Muzyka lex- dA Za) śiąsk.e „ 2200 Koncert 
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20,59 — 21,00 „jak pracujemy w r 
Polsce”. 21,00 — 21.45 Koncert. wę 
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dramatu”, 2200 — 22.15 Koncert re-, 12:05 „IG ni.nut o ieaurze”, 14,00 Miu- 
23.00 Muzyka |zyxa lekka. 15.00 «r, z W.ina. 10.45 
tan. z «ańc. „Paradis”, 25.00 — 29.03 | rogram. 21.50 Wad. sport 710 
iw.adomości meteor, R 23.35 iI69nczrt rekl, 23.05 Muzy«a, 
Loża Szydercow. 23.05 — 24.00 Niu- Sm 
zyka tan. 24.00 =- 1.00 Muzyką tan. rS Lwów 

8.05 Zapowieaź programu. 1030 
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nat, 12.03 W.au. meteor. 12.05 krze- |"ą po_koiendzie”. 2120  W.adom, 
giąd teatrainy. 12.15 Poranek koiend. |*P+**- zżu0 IKoncet roki. 22.25 Mu- 
I4U0 Muzyka sanowa (pl). 15,.00,żYKA Z piyt. 23.00 ir. z warszawy 
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Winie”" +1538..Onitasira, defa (pl). ŁóDŹ 
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waczy Alaja (bar.). 16.45 „Legendy; ccert rekiamowy. 
o Zamku Warsz... 17.00 Radjowa z 
Szopsa Botiejemska. 17,50 „Padercw POZNAŃ 
ski”. 18.00 S.uchov..«ko „Sen o Seza- 955 Program na dz. bież. 12.05 
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mie” W. Hausmanna. 18.45 
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J. B. Priesiley 


OKA 


— Nie potrzebuje mi pan dziękować. To będzie na 
koszi gazety. Możemy sobie pozwoli na wszystko, co tylko 


można dostać w pociągu. 


Charlie miał wrazenie, że pozwolił 
Przed śniadaniem napił się dinu 


cie na niebyle co. 
z wermutem, choć nicbzrdzo to 
lunchu Kinney zamówi bute 


1 Charlie pomógł mu ją wypiróżnić. 
smak tego wina, za cierpkie, i stawał się pod jego wply* 


wem ociężały 1 senny, ele tak 
mnóstwo jedzenia i to bardzo sm 
ney na wszystko wyrzekał. Po lu 
pelki mleka, bardzo gorzka, 1 ki 


każdy łyk powodąwal milą blogość we wnętrzu. 


Wkońcu Charlie czuł się po 


jakoś dziwnie obco, jakgdyby wszystko wokoło działo 


się daleko vd niego. Nie przejmo 
zostawał? mu n: innego, jak 


aby się dalej toczyły Jedue za drug.emi. 
Okna pociemnizły: pociąg zajechął na dworzec St. 


Pancras w Londynie. Tak, tu n 


bienia. A więc dworzec St. Pancras, tłunty londyrńczy- 


ków, Londyn naokoło ciągnący 3 


bble pam.ęiał zaledwie trochę Strand, wybrzeże Tami- 


zy. A co dalej? Nie pozostawało 


żyć ręce i pytać: „Co dalej?“ Przestał być normalnym 
Charlie Habble, staj się jakąś nięznośną figura o której 
się. rozpisywano długo i szeroko po gazetach. Nie pro- 


sił o to, zatem jest w porządku. 
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i scbie rzeczywiś- 


lub.: 
lkę częrwonego 
Nicbardzo 


Potem podczas 
wina 
lubił 


było szykownie. Było 
asznego, choć pan IKin- 
nehu pili kawą bez kro- 
eliszek brandy, którego 


starzały. 
prostu sczzosznie, ale 
wał się niczem. Nie po- 
pczwclić wydarzeniom. 
ie było już nie do zro* 
ię ealenii milemi, a Ha- 


nic innego, tylko zało- 


2 


~- Kamera dźwiękowa, gotów$ 

— Dobra jest! 

— Jim, gotów ? 

— Gotów! 

— Teraz, proszę nie zaczynać, zanim nie zabłyśnie 
czerwony sygnał I nie patrzeć w aparat. I nie ruszać 
się z tych linij, nakreślonych kredą! Tak, 
cić. chłopcy! Cicho tam! 

W ciszy, która potem nastąpił 
canie się korby, a czerwona lampa, jak złowrogo żarzące 
się oko, dała znak rozpoczęcia. 

Na obszernem, 


d 


EDS 


a, słychać 


— Charles Habble, —zaczął po raz nie wiademo któ- 
ry donośnym giecsem — jako drobny dowód uznania dla| calą gadaninę. Charlie, wchodząc do studjo, był szcze- 
wybitnego poczucia cbowiązku i godnej podziwu odwagi, | rze ciekaw, jak się to cdbędzie. 
jakie pan wyxazał, ratując fabrykę i całe miasto Utter- 
ton od straszliwej katastrofy, 
panu w imieniu „Trybuny Codziezinej"... 

— Chwileczkę, — wrzasnął jakiś zrozpaczony głos. 

— Co się stało? -— jęknął reżyser 

«— Dźwięk źle wychodzi. 

= No, dobrze; poprawcie to. 

Uśmiech zgasł na twarzy Shuckleworiha jednocześ- 
nie ze zgaśnięciem reflektora. 
i oświadczył. że to już jest całkiem niemożliwe. Charlie, 
który był tego samego zdania, nie ośmielił się tego po- 
wiedzieć glośno, Już dość przykre było złożenie wizyty 
„Trybunie“, gdzie w redakcji pan Shucklewort* ściskał 
mu uroczyście dloń Ale to nagrywanie dodatku fiim 
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wego było poprostu nie do zniesienia. 
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Już z początku się denerwował, ale teraz po kwa» 
dransie nieustającego rozpoczynania j przerywania był 
całkiem mokry; tylko gardło miał zupełnie wystchnię- 
te. Zaczął się pocić odrczu z samego przejęcia, ale kie- 
dy zapłonął wielki reflektor, pot splyiwał z niego coraz 
bardziej. Nagle, przyskoczył do niego jakiś człowiek 
i przeciągnął mu po twarzy olbrzymim puszkiem z pu- 
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Ankieta 


wśród właściciel! ruder 
Zarząd Polskiego Towarzystwa 


drem. ) y 
obrze. Krę- — Panie! — krzyknął Charlie, ksztusząc się — co |Reformy Mieszkaniowej postano- 

to za sposób? wił przeprowudzić w Warsząwie 
było obra- = Tak trzeba mój chłopcze, — odpowiedział ten |ankietę w sprawie „ruder”. 


z pudrem, dotykając jeszcze dwukrotnie jego twarzy 
puszkiem. — Miał pan błyszczącą twarz, a nie powinna 
się tak świecić. Teraz już w porządku. 

Ale Charlie nie był zdania, że to w porządku. Pw- 
der miał mdlącą, paskudną woń. Czuł się ośmieszony. 
Twarz nie błyszczała już coprawda, ale była sztywna 
i obca, jak maska. 

Rozpoczęto znowu wszystko od nowa, 


powtarzając 


Teraz ciekawość jego 
była więcej niż zaspokojona. 

— ..wręczyć panu w imieniu „Trybuny Codziennej*, 
— ciągnął Shuckleworth, wywoławszy na swej twarzy 
nanowo widmo uśmiechu — ten oto czek na sumę pię- 
ciuset funtów. 

— Dziękuję panu, panie redaktorze. — odpowie- 
dział Charlie. jak go nauczono, ale dziwnie niepew- 
nym głosem. — Sbełniłem tylko mój obowiązek, ale je- 
stem wdzięczny „Trybunie Codziennej”. 

Tó był zresztą szczerą prawdą. Pięśset funtów! 
Jeszcze nie dowierzał swemu szczęściu i nie dziwiłby 
się wcale, gdyby po ukończeniu sceny filmowej pan 
Shucklewerih odebrał mu czek, a pięćsęt funtów ruz- 
wiałoby się, jak senne marzenie- 


ył wz 'iekły 


J~- 
é (D. e. n.), 


Z Z O O W A ZW ZZO W A Z Z W R 


Kwestjonarjusz obejmuje mię- 
dzy in. pytania. poza szeregiem 
porządkowym (adres, nazwisko 
właściciela, powierzchnia parceli 
budowlanej, wymiar powierzchni 
zabudowanej ete.), dotyczące sta- 
nu budynku, ilości mieszkań, llo- 
ści zamieszkałych w nich 356b, 
czy rudera nadaje się do remon- 
tu, czy też należy ją zburzyć, czy 
nie posiada ona wartości zabytku 
historycznego lub artystycznego, 
czy właściciel domu chciałby i 
mógiby zburzyć ruderę oraz przy- 
stąpić do budowy nowego domu o 
malych mieszkaniach, czy posiada 
jakąkolwiek kwotę na rozpoczęcie 
budowy nowego domu, czy sprze- 
dniby nieruchomość i za jaką cenę 
ete. 

Ankieta ma być przeprowadzo» 
pa w lutym w porozumieniu z 


róż 
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ZAGANKI RASY 


Dwa fervtoria rasy nordyckiej 


Prawdziwi nordycy w Europie 


ABC— NOWINY CODZIENNE 


Nr. 5 


Geo sie siaśo? 


M$5wmy otwarcie: ludzie bywają leniwi. Miłość bliźnie- 

go nakazuje nam troszczyć się o nich i dlatego jeśli ktokol- 
wiek z ludzi leniwych, nie będzie miał ochoty trudzić się 
i męczyć czytaniem całego dziennika, niech przeczyta na... 
8 stronie „ABC - Nowin Codziennych* „Co się stalo“ Jest 


Jak wyglzda klasyczny typ nordyka 


Podzliśmy wczoraj szezczŚło- 
wy podział rasowy ludności eure- ; 
pejskiej. Oczywiście wszystkie z 
wyliczonych 10 typów sswych 
mają jednakowe znaczen.e i obez- 
ne wysunięcie się rasy Roza 
nej na czolo zainterescwań jest 
Przypzdkowe i związane wyraźnie 
z chwilą obzeną. 

Niemiecka propaganda, nicmiec 
kie głoszenie wyższości rasy nor- 
„dyckiej i reklemowanie się Niem- 
ców, jako narodu nerdycznego, 
sprawiają, że dziś pojawia się 
ukryta ambicja: ach, żeby być 
nordykiem! 

Ambicja zupełnie nieuzaszd- 
niona — nikt jeszczo nie udowed- 
ni? wyższości rasy nordycznej! 
nad innemi typami ragowemi, a 
szerzące się przekonanie 0 nor- 
dyczności Niemców oniera się na 
sugestjach propasandy, a nie na 
danych naukowych. 


r" 


ts 


Wyjaśnialiśņy w poprzednich | rasowe 


artykułach, że każdy naród jest | 
mieszanina rasową. O nordycz-, 
ności jakiegoś narodu można mó- | 
wić tylko jako o przewadze pro-, 
centowej typu nordycznego. Rd! 
szem, są narody mające wielki 
procent nordyków — to Szwedzi, | 
Norwegowie, woróle terytorium 
skondynawskie, z wyjątióem naj- 
dalszej północy, gdzie już s'ln'e' 
wystęnują elementv 


ne. Sznedzi morl'by wystanć z 
pretensją o tytuł najbordziej 
nordrckiego narodu, ale nie 
Niemcy. 


Trzecia Rzerza ni2 jest 
narczyc na | 
Natomiast Trzecia Rzesza nie 
może chwalić się swą nořdycz- 
nością. Przyczyna prosta: teryto- 
rjum przewagi rosy nordycznej 
w Europie nie odpowiada swoim 
obszarem granicom Rzeszy. Pas 


lapono'/dal-sczęść 


ziemi ó bezwzględnej przewadze pielatawym, siwe, niebieskie lub gie, przyczem przedramię w sto* 
nardyków wśród ludności (ponad blękitne oczy oraz białą i cienką, sunku do ramienia jest raczej 
50 proc) ciągnie się od dolnego| ą tem samem różowawą skórę, długie, podebnie przedudzie w sto 
Renu do uiścia Odry, a następnie | qość silnie ewłosioną. | sunku do uda. Ręce i stopy są dłu 
od ujścia Odry do usścia Niemna.| Pod wzglądem budowy głowy ijgie i wąskie, palce rąk długie i 
Odra cdrazu wyraźnie dziel: dwie | twarzy realizuje się w typie nor», cienkie podbicie stopy płaskie, pię 
grupy: nordyków zachodnich, | dycznym europejskie pojęcie o re- tą zaś często odstaje ku tyłow: 
czyli germańskich, i nordyków gularności kształtów. Twarz jest A ; 
wschedn.ch, czyli słowiańskich. owal 3a, podłużna i wąska. Rysy Prob;ems 

Tak, pólnoc Niemiec ma prze- są wyraziste, układają się jednak} Gdy znamy już podział ras, gdy 
wagę rordyczną. ale południe nie- łagodnie i m'ęxko. dziś poznaliśmy zasadniczy. rys 
mieckie, kraje takie, jak np. Ba-, Czoio z profilu wysokie, sklopio- struktury rasowej obejmującej i 
zarja, mają już inną strukturę ne lecz nie wypukie, posizda Stowian i Niemców, gdy wreszcie 
rasową. Równocześnie północna lekko zaznaczoną część poiożoną dokładnie poxazaliśmy _nietyle 
i środkowa Polska jest bardziej nad oczodoiami, na której łagod- | słynny, ile rozreklamowany typ 
jeszcze nerdyczna, niż Niemcy. nym łukiem rysują się brwi. nordyxa, zajmiemy się od jutra 
Zamiast więz mówie o nordyckiej, Oczy niezbyt gięboko osadzon?, | stosunkami rasowemi w Niem- 
PFzeszy, trzeba wiedzieć o teryto- szpara oczna pozioma długa, tę- czech, potem postawimy pytanie 
rjum nordycznem, położonem W czówka prawie całkowicie widocz- — co łaczy rascwo Niemcy z Pol- 
granicach, jakie podaliśmy wyżej na, powieki cienkie, odległość ską, a co dzieli — i wtedy przej- 
| dziemy do spraw rasy w Polsce. 


i  obejmującem zarówno część między oczami dość znaczna. 

Niemiec „jak i Polski. Nasada nosa wysoka i wąska, 
szczerółowo opiszemy grzbiet sprzodu wąski, z profilu | Jutro „ABZ — Nowiny Codzien 

s . $ 

stosunki panujące w ma kształt prosty, często orli. „nt Az 

SAR A E d- 51 k aga” Avi ne“ ogioszą nowy artykuł z :yxlu 

pasie nordycznym Europy, zgo xrzyd.a nosowe cienxie, niezby l Zagadki rasy“. Eędzie on zatytu- 

n'e z zainteresowaniem czytelni- rozchylone. Przegroda NOSOWA ` foya ; 


ny „Pierwsza rasa w Trzeciej 
w amy dok az typu również ci i di i s p si 
ków podamy dokładny obr ypu również cienka i dinga, koniec no Rzeszy” i omówi budowę rasową 
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nordyczne? opart ściśle na sa z: z i ja ISB, a - r 
Ee Elo P l zh? skiej isę ta ŻE Łuki d opi tad s Niemiec. Artykuł zilustrujery fo- 
„acrysie antropołogji polskiej zaznaczają się nigdy. Największa tografirmi typowego 

ati i J 


i isa nordyka i 
prof. J. Czekanowskiego i nieraz YKA 


nawet dosłownie powtarzający 
określenie znakomitego antrono-i 
opa. Tymczasem zaś zapzm ętaj- 


ich szerowość znajduje się w bez- 
pośredniej bliskości ucha. 
Usta średnie, wargi cienkie, za- 


nordyczki. 


krywejące dlugie i cienkie zęby. mp m œ 
j — j Ó ' 2a + | MP re ugy, 
my > k e A A Har Czezęxa dolna dość wysoxa, o wy- | NIE e ę 
Pols! I r 0 mogłaby raźnym podbródku, który zawsze 4 
sxe waaw JAP 2167} ma ksztait kanciasty. Uszy nordy- 
głosić swa wyższość nordvczną 


cy mają duże i cienkie, często od- 


ad i i . ja iem- i ; 
nad innemi narodamı, jak Nie stające o dużych zaokrąglonych 1; 


W marcu ub. roku do komisar- 


di odstających płatkach, jatu policji zgiosiła się maniku- 
Klasvcz ny nerd vk Wrażenie regularności kształ- rzyst:a, Janina Sławska, i zame:- 
Zasadniczą  charakterystyczną tów otrzymujemy przedewszy:t-. Cowzła, że przed paroma dn:'zm- 
właściwość człowieka typu nor- kiem przy rozpatrywaniu wiasci-| W mieszkaniu Kluczysów w ohyd- 


wego typowi nordycznemu kształ-, NY Sposób zamordowano noworod 


dyczneso stanowi jasna pigmen- nowi 
4 | » tu głowy. Giowa obserwowana z Kd. S:awska była właścicielką 


tocja, to jest jasne zakarwienie 
oczu, włosów i skóry. Posizda,on 


: IK n A 4 P 
bowiem : cienkie, lekko - fel'ste, od”; Rlutzyxeń. Zapytana sę 


waty. przyczem węższą część i 


góry ma kształt wydlużony, jajo-, meszkania i odnajmowała pokój | liła w piecu kuchennym. Wyrod- 
Jk bliższe na matka zachowywała sie przez 


sowie spalone w piecu 


Fotwcrna zbrodnia matxi i axuszerak 


to dziennik w dziezniku. Streszczenie wszystkich aktnał- 
ności... A więc 


Wczoraj był mróz silniejszy, 
pozatem — pogoda bez zmiany 
a zmiany za ło są w Rzymie, 
gdzie Laval — oczekiwany. 
Czekali i powitali 

życzliwie i efektownie, 

o racji konsolidacji 
przekonywali wymownie. 

Są również zmiany w Brytanji: 
film z Gretą zbojkotowany — 
japońskim ambasadorem 

jest Londyn oczarowany — 
polityk — zdystansował vampa, 
(dla Grety — to koniec karjery) 
syn Wschodu Matsudaira — 
ma piękne, łagodne maniery. 
A wogóle na wschodzie idylla 
i awantury arabskie: 

Że żyd a szeik — to jedno. 
Staniały pomarańcze jaffskie. 
Zatonął ładunek bananów, — 
są. za to „Niebieskie Iligdały* 
Admirał Byrd rusza na nowo 
na podbój bieguna i chwały. 

Z Sowietow także wyrusza 
wyprawa prawie arxtyczna, — 


ciunnsom: Zinowiew, Komieniew, 
(na Soiówkach — pogoda śliczna). 


nego już dziecka płci żeńskiej, 
żyje. Wówczas to akuszerka Dziu- 
bowa polawszy dziecko zimną wo 
da, włożyła je de tekturowego pu- 
deika, a następnie zadusiła przy 
pomccy zmoczonych szmat. Po- 
tem oblała pudełko naftą i podpa- 


łu w zbrodni, a nawet nie przy. 
znały się do wykonywania za- 
bięzu u Kluczykowej. Wedlug ich 
zdznia dziecko urodziło się nie- 
żywe, a co dalej się stało z cia- 
łem niemowlęcia, nie wiedzą. 


Prokuratura oskarżyła akuszer 
ki o „dokcnanie micdczwclonega 
zebieru, Kluczykową zaś o podda- 


wlosy koloru blend, o odtien'u-po* 


powiada części czoiowej. Z profi- 
lu czoio przechodzi lagodnym iu- 
kiem ku wysoko sxlep.onym ko- 


nie się niedozwolonej operacji, 
nie było bowiem żadnych konkret 
nych dewodów, że któraś z tych 


szczególy tej sprawy, opowiedzia-. cały czas tej“ potwornej sceny z 
| ła co następuje: | całkowitym spokojem i nie pro- 

Kluczykowie mieli już jedno testowała przeciwko temu. Aku- 
dziecko, toteż gdy żona fryzjera | szerka chwaliła się, że posiada w 


Nieludzici dozorca 
c galiu} KOT -. -. 


= Polska Liga Ochrony Zwierząt | trącił zwierzęc" krzyż, 
SporządziTa protszuł na  dozorcę|-=Kota-wagoniie dostarczono. do | 


ścicem ciemieniowym, te zas opada | 
ją ku wyraźnie zarysowanej poty” | 
licy. W stosutiku do całej postaci 
glowa jest mała.” ką 
Pastąwa 2 budowa ciała cz:0- 


s 


poczuła się matką, zaczęto dysku- 
tować o sposobie pozbycia się plo- 
du 


Tymczasem jednak m'es'ace| dy zabijała niemowlę: jak'ejś po- 
dpływały i ostatocznie, kiedy Klu-: kojówki z pensjenatu w Otwocku. 
|czykowa była już w 6 miesiąsuj 


domu przy ul. Złotej 32, Włady- lecznicy Ligi, gdzie: go „uśpisno wieka typu nordycznego oqpowia- C'aży, zarzezwała do siębie znejo-, 


'chłorofermem. « Wspomniany: do- da naszym poglądom na zásady 
| zórca, checo zlikwidować „kota, Mudowy, harmonijnej. Wzrost jesti 
mósł bez wieliej fatygi oddać-ge Wwyso:i, budowa smuiia, Szyja diu- 


ua SEN O” 

pigwa TCD Tba za czirutny sy- 
Sób usunięcia za swego dziedziń- 
ca zebiątznego kosa. 


mą akuszerkę, Dziubową, prosząc 
ją o wykonznie zabiegu. Krytycz= 
nezordni a: 


le. 


zakładowi Oczyszczania Miasta 
celem zziadzenia przy pomocy pra 
du ełcztrycznego, widocznie jed 
nak chciał dać upust swym sady- 
| styzznym s::!onnościom. Czeka go 
| to odpowiedzialność karna. 


Alexsandra Zalewska, przecho- 
dząc ul. Złotą, usiysza.a Żasosne 
miauczenie i ujrzaia w bramie 
domu Nr. 32 wssomnianego do- 
zorcę w chw:l:, gdy tłukł deską ko 
ta w sposób tak zaciekły, że prze- 


Marek Romanski 
PODWÓJNE 
"GRETY NIELSEN 


Zrozpaczony Wrangel, cdchodząc niemal od zmysłów, podjął 
starania, by dowiedzieć się, co stało się z jego svnkiem. Ale czyż 
można bylo dowiedzieć się czegoś w owych czasach, w których każ- 
dy myślał przedewszystsiem o sobie, wówczas, gdy Petersburg, jak 
i cała Rosja, podobny był do djzoclssiego kotła, w którym warzył 
się piekiclny cocexta.l? Czyż można byio dowiedzieć się czezoko|- 
wiek w dniach, w których na ulicach miasta kaszlaiy sucho mauze- 
ry i jazgot.iwie, — niby zie psy spuszczone z łańcucha, — szcezcka- 
ły karabiny maszynowe? Kozóż wtędy, kicdy szalał teror, mogły 
obchodzić losy małej, mizernzj istcotui, kogóż mogły chchodzić wte- 
dy dzieje drobnej kruszyny ludzkiej — wówczas, gdy życie straciło 
wszelką wartość i było najtańszym z najtańszych towarów. Cóż to 
kogo obchodziło, że zaginę.o bez wieści dziecko proicsora Anatola 
Wrangla? Nie by.o ani pierwsze, ani ostatnie, po którem ani ślad 
nie pozostał. Czyż miało być szczesólnie, specjalnie ważne, ponad 
inne, ponaa wszystko, nawet ponad rewolucję. dlatego, że było to 
właśnie dziecko profesora Wrangla. 

On sądził, że było najważniejsze. Ważniejsze od rewolucji, waż- 
niejsze od wszelkich idej, od wali o te ideje, od wszelkich dyxta- 
tur proletarjatu i nieproletarjatu. Ale miestety — tak sądził tylko 
on sam. On sam i nikt więcej. I nikt nie mógł go objaśnić, nikt nie 
mógł go poinformować, co stalc się z jego chłopcem najdroższym, 
z tym najmądrzejszym : najbardziej uroszym maleem, jakiego kie- 


1 


dykolwiek ogląda!o słońce. 
Tajemnica byta nieprzenikniona. 


Profesor Wrangci nie tracił 
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ga i dość cienka, Barki spzdzieto wie kcleżnnki swojej, Biedulowej, 
spadają łagodnie ku ramiontm. f zjawiła się w mieszkaniu przy ul. 
Klata piersiowa dośc wąska, diu- Tarehemińskiej 12, gdzie zamiesz 
ga i piasxa, brzuch maiy i cały kweli Kluczykowie. 

tu.ów w stosunku do kończyn krót, Po wykonanu zabiegu okczało 
ki. Kończyny górne i dolne dłu- się, że płód w postaci sformowa- 


nadziei. nie zaprzestawał poszukiwań, aż wreszcie opadły mu ręce. 
Nikt nie mógł go objaśnić, jaki los przypadł w udziaie dz.cezu i je- 
go wychowawczyni. To jedno by.o pewne, że nie zamordowano ani 
kobiety, ani ch.opea — w willi bowiem ciał ich nie znaleziono. Ale 
co się staic z nimi?,., 

Pytanie to po dziś pozostało bez odpowiedzi. 
podcbnych tragicznych pytań! 

Profesor Wrangel nierylko nie dowiedział się niczego, ale nado- 
miar poszusiwaniami swemi Ściągnął na s.ebie uwagę sowieckich 
władz. Kto wie, może w obiędnej gorączce owych poszukiwań, po 
raz pierwszy w swej szpiezowskicj prastyce, uczynił jaziś krok nie- 
rozważny, może ból i rozpacz ojca przyt.umiiy zdolność masiiowa- 
nia, którą w tak wysosim stopniu posiadał agent wywiadu, kto wie, 
może poprostu zwrócił jedynie na siebie uwazę i wyszedł z cienia, 
w jaum zawsze dotąd pazostawat. W czasach tych w Rosji najlepiej 
byio być zapomnianym, tymczasem Wrangel w swych rozjaczli- 
wych zabiegach i staraniach aż nadto nasuwał s.ę wszędzie na oczy. 

I wówczas wywiad niemiecki, mający w nim jednego z najtęż- 
szych i najbardziej odpowicdzialnych pracowników, zażądał od nie- 
go, by natychmiast opuścił Rosję. Zmuszono go wprost do tego, 
użyto niema] gwaltu, kto wie. może w ten sposób ratując mu nawet 
życie, aresztowanie Wrangla byio bowiem bardziej bliskiz, niż przy- 
puszczano. 

Ale jemu nie zależało już na życiu. Wiedział, że teraz będzie to 
już tylo wegetacja, że tak jak miał dotąd szczęście we wszystxicm, 
czego się tknął, tak teraz nieszczęście będzie miał za nicodsiępne- 
go towarzysza. Był jak hazardowny gracz, któremu odwróciła się 
karta. Wyjechał, bo wola jego zostala całkowicie zlamana bezlitos- 
nym cioscm i nie miał sił, by oprzeć się namowom, kt.rym w innych 
okolicznościach byiby niewątpliwie się przeciwstawił. Wyjechał, ale 
duszę swą pozostawił w Petersburgu, u drzwi owej willi splondro- 
wanej i nawpół spalonej, w której nie znalazł nikogo, 

I to było wlaśnie nejstreszniejsze, że nie wizdział, co się stało 
z jego synkiem. Gdyby dziecko zostało zamordowane, gdyby zna- 


Ileż jest w życiu 
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uszerka w towarzyst- | 
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691-56 — biuro czynne od godz. 9 rano do 6 wiecz. 


Ceny oflrszeń: 


kobict dokonała mordu i spaliła 


tezo rodzaju zbrodniach rutynę i Eon 


opisywała podsbny wypadek, kie- 


Esterjć zem: wia w Polsce 
rediozizcję TA 
Jak się dowiaduje agencja PID, 
rzęd estoński w` pöl- 
sufeh zaklłodach' radjotechniez- 
nych urzędzenie dla nowej sta- 
cji radjowej, która ma być zain- 
stalowana w Tallinie. Radjosta- 
cja ta bydzie przeznaczoną do 
obsługi lotnictwa. 


Nzskutek tego ~ senszev'nero 
meldunku, w mieszkaniu Klutczy- 
ków dzkonano rewiził rzeczywiś 
cie w palen sku kuchennent znó- 
łeziono kożci naoworcdka. Wystsp- 
ną trójkę kchiet aresztowano. Klu 
czykowa początkowo przyznała 
się do winy, później jednak cci- 
nęła swe zeznania, tłumoczec sę 
zdenerwowaniem. Obie akuczeski 
zaprzeczyly kategorycznie udzia- | 


zamówił 
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lazł jego ciało -- rozpacz jego byłaby z pewnością bezgraniczna, 
ale zrozum.aiby wreszcie, prędzej, czy później, że śmierć jest potę- 
gą, z którą trzeba się pozodzić, i że od jej tryvunaiu niema apclaczi. 
Ale przynajmniej wiedzie.by.. A on nia wiedział... Nie wiedziz!, czy 
syn jego żyje, czy nie — i to byio wiaśnie najgorsze. 

Potem przez diugi czas jeszcze kolatat do wszystkich bram, do 
jakich koiatać byio można, czynił starania i poszukiwania qrzez 
misje dyplomatyczne i przez neutrzlne konsulaty, ale starania po- 
zostaly bez skutku. Rozpacz jego uciszył i przygiuszył czas, pro.e- 
sor Wrangiel wrócił powoli do neimalnego życia, sic był już czło 
wiekiem starym i zniszczonym i ciagle — nie wiedział... 


nzm 
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Nie wiedział, czy syn jego umarł, czy żyje w Rosji — być może 
nawet nicznzjący swego imienia i nzzw.sxa... Nie więdział, a choć 
upłynęiy lata i syn Wrangla, gdyby żył istotnie, byiby już dorosiym 
mężczyzną — proiesor pamiętał gc zaw takim jaxim widział go 
po raz ostatni, gdy opuszczał na kilka dni Petersburg przed wybue 
chem październikowej rewolucji. 


ay 
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Widział ciągle oczyma duszy i mocą niczatartego wspomnienia 
-— siedmioletniego dzieciaka o ciemnej rozwichrzoncj czupzynie i ży 
wych, bystrych oczach. I wyob I sobie zawsze, że ten dzieciak, 
psuty, rozkupryszony, będzcy pierwszą osobą w demu — włóczy się 
po bezmiernych obszarach Rosji sowicekicj, jako „bczprizornyj* — 
w łachmanach, głodny, zdziczaiy i ponad wszelką miarę nieszczęśli- 
wy. I właśnie dlatego, że zawsze widział go takim — szpieg niee 
miecki nie mógł przejść obojętnie wobec żadnego biednego i wy- 
nędzniałego dziecka i spiesząz mu z pomocą myślał, że może tam, 
w Rosji, właśnie teraz... jakiś inny dobry, litościwy człowiek... 

I cóż dziwnego, że myśląc tak, nic zastanawiał się już jakiej na- 
rodowości dziecko miał przed soda, m parodalksem, jaką ironią 
i drwiną losu było jego postęrcwanie. Obożętna była mu wtedy na- 
rodowość. Chodziło o dziecko, a nie wulezy się przecież z dziećmi, 
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